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W  kw estji w a lm y  i je j n ap raw y  zapanow ała  
w szerokich sferach  społeczeństw a ja k  gdyby 
a p a tja  i rezygnacja. O bjaw ia się to  m iędzy in- 
nem i tak że  w caikow itym  zaniku tego  typu  
znaclioruw  i w ynalazców  w alutow ych, k tó ry  
s it nam nożył przed  trzem a la ty , k iedy  to  mize- 
rja  w alu tow a zaczynała  się dopiero n a  dobre, 
•lak. tak t w ów czas przypinał ostrog i i ruszał na  
bój ze zm orą p lu jącego  się p ieniądza. Ile  naiw ­
nych  pro jek tów  ogłaszano w ów czas za jedynie  
zbawcze! Je d e n  uw ażał, że w ystarczy  w pro­
wadzić do lary  poprostu  polskie, a  w szystko  
będzie dobrze. D rugi rekom endow ał gorąco, 
aby  uskuteczniać w yp ła ty  w zbożu. In n y  w resz 
:ie, zbrojny w żałosne s trzęp y  „q n asi“ s ta ty s ty ­

ki. w yliczał, jak  m ałego, ale pow szechnego po 
trzeba opodatkow ania, ab y  w alu tę  postaw ić na 
czterech nogach.

W szystkie te  naiwnie g losy , św iadczące je ­
dnak , że społeczeństw o sam o przez jak iś czas 
szukało ra tu n k u  i lekarstw a, stopniowm zam il­
k ły . Od jak iegoś roku nie zgłoszono już do 
opaientownuiia żadnego cudow nego sposobu 
n apraw y w alu ty . Ozna. za to , że n  zygnacja  
rozpoczęła sw oje panow anie. O znacza jednak  
tak że  i to , że powoli zdobyło sobie obyw ate l­
stw o prześw iadczenie, iż napraw a w alu ty  nie 
je s t k w estją  tak ie j, czy inm-j sztuczki, żo na 
rzeczy potrzeba się przedew szystkiein  g ru n to ­
w nie znać, a k iedy się na  niej g runtow nie zna, 
to  jeszcze w cale nie znaczy, że się zaraz w sk a­
że sposoby sanacji, doraźne a  przedew szyst' 
kiom bezbolesne.

Do woli p rzekonano  się, że jed n ak  potrzeba 
głos pozostaw ić fachow com , bo jeżeli oni nic 
wj m yśleć, an i zrobić nie m ogą, to  tem  m niej 
po trafi f > byle obyw atel, k tó rego  jed y n ą  kw a- 
liiik ac ją  do zabierania w te j m aterji głosu je s t 
to. że sam  nie m a pieniędzy i że je s t dobrym  
p a trjo tą .

Z in ic ja ty w y  p rezy d en ta  R zeczypospolitej od­
była się z początkiem  tego  ro k u  n a rad a  byłych 
m inistrów  skarb u  w  spraw ie sanacji w alu ty  
i finansów' państw a. N arad a  zakończyła  się po- 
w zięciem szeregu uchw al, z k tó ry ch  jednak  
ty lko  n iek tó re  próbow ał w prow adzić w życie 
m inister d r  G rabski, i to  bez pow odzenia już 
* powodów ogólno politycznych, już to  d la te ­
go. że trak to w a ł rzeczy zby t indyw idualnie, 
v. lasnej znajomość, i w łasnem u negatyw  nem u 
dośw iadczeniu zaw ierzając w ięcej, niż należało.

Obecnie w spraw ie sanacji finansów  glos za­
brało  k rakow sk ie  T ow arzystw o Ekonom iczne, 
k tó re  w k ró tk im  czasie sw ojego istn ien ia  poło­
żyło już znaczne zasługi około szerzenia samo- 
n ied zy  gospodarczej w społeczeństw ie, urzą 
dzając  m nóstw o w ykladów  i zebrań d y sk u sy j­
nych, w ydając szereg  publikacyj o różnych 
kw est jacli gospodarczych. T ow arzystw o to  w y ­
stąp iło  m ianow icie z kró tk im  m em orjalem  do 
m iarodajnych  organów' państw ow ych zarów no, 
jak  do całej opinji ośw ieconej w- państw ie —  
W  m em orjale tym  w ypow iedziano szereg  tw ier­
dzeń, k tó rych  słuszność jest oczyw istą W ypo 
wpadaliśmy je sami n ie jednokro tn ie  na  tem  
m iejscu. Poniew aż jed n ak  w dokum encie tym  
zebrano jc  m etodycznie a  k ró tk o , w raz  z naj- 
w ażniejszem i argum entam i, p rzeto  w ydaje  się 
nam  pożytecznem  jeszcze raz te  sp raw y na 
gruncie rzeczonego m em orjalu  i w  zgodzić z 
jogo podstaw ow em i m yślam i omówić.

P o lska należy  w praw dzie do rzędu państw , 
k tó re  w  wojnie św iatow ej zw yciężyły, ale sk ła ­
da  się wrylącznie z obszarów , k tó re  'do jesieni 
roku 1918 należały  do państw ' pobitych, k tó re  
też w sku tek  tego  noszą na  so b ie 'sk u tk i ekono­
m iczne przegranej w ojny. Są bardziej w yczer­
pane i  gospodarczo zdezorganizow ane, niż k ia -  
je, k tó re  napraw dę zw yciężyły. Z drugiej s tro ­
f y  jed n ak  nie wolno zapom inać, że są  państw a, 
k tó re  w' tej w ojnie poniosły jeszcze większo 
straty*, n a  k tó ry ch  w całej pełni ciążą sk u tk i 
n u  ty lko  w ojennego w yczerpania, lecz także

ciężkiej p rzegranej, a. k tó re  mimo to po trafiły  
przezw yciężyć najw iększą biedę i dzisiaj k ro ­
czą coraz p rostsza  d rogą  ku trw ałe j sanacji 
i napraw ie sw oich stosunków ' gospodarczych. 
Dość w skazać na  najhliższeg-o naszego sąsia ­
da —  Czechy, k tó re  taksam o zaczęły prace na  
tery to rjum , przez wojnę w ysilonem  i zdezor­
gan izow aniu! gospodarczo, k tó re  jed n ak  po ­
siada ją  dzisiaj w alu tę  niem al szlachetną, w stu 
sunku  do naszej około siedm  tysięcy  w ięcej 
wra r tą , i um iejętnie, ostrożnie a w ytrw ale posu­
w ają się w' górę dalej bez przerw y.

O bjektyw ne położenie Polski jest pod w zglę­
dem gospodarczym  św ietne! N ieobciążona wńel- 
kiem i d ługam i, an i zagranicznem i, an i we- 
w nętrznem i, Polska, bardzo bogata w u rodzaj­
ną  ziemię, w  lasy  w artościow e, w  m nóstw o 
pierw szej wragi kopalin , przedew szystk iein  roz­
porządzająca ogrom nym  zapasem  w ęgla i n a f­
ty , ma w szystk ie  w arunk i rozwmju, z w y ją tk iem  
-ednego: jasnego  planu gospodarczego i d o sta ­
tecznie silnej woli, aby  p lan , raz u łożony ,/rea li­
zow ać kou.śćkw'entnie, niezłom nie i nie żraża 
jąc  się trudnościam i początkow em i i p rze­
rażając  się różnych  niem iłych z jaw isk ,t k tó re  
każdej sanacji m uszą tow arzyszyć.

P rzyczyny  naszej nędzy  finansow ej nie są  ob­
jek tyw ne. Nie leżą one w natu rze  k ra ju  i p ań ­
stw a, lecz w  n a tu rze  sam ego społeczeństw a, 
p rzedew szystk iem  w  jogo zbyt m ałej —  jak  do­
tychczas -—- zdolności do Avyłonienia z siebie 
rządu , k tó ry b y  ow ą w olę silną w  realizacji 
pow ziętego p lanu  um iał skupiać i rep rezen to ­
w ać.

„N ieste ty  —  pow iada m em orjal Iv. T . E. —  
w tym  rozstrzygającym  punkcie  nagrom adziły  
się chm ury, k tó re  budzą obaw y na przyszłość. 
Prelim inarz budżetow y n a  rok  1923, przedłożo­
n y  Sejmów i dopiero wr m aju  b. r„  jest w yrazom  
zam ierzeń, k tó re  podpisane T ow arzystw o E k o ­
nom iczne uw aża za echo zupełnego zapoznania 
rzeczyw istości. W  p r z e c e n i a n i u  s i l ,  
w  p r z e o c z a  n  i u  n i e w s p ó l m i e r n o -  
ś c i  c e l  ( i w i r o z p o i  z ą d z a l n y c h  
ś r o d k ó w .  w  b r a k u  p e r s p e k t y w y  
i m  i a  r y t k w i  i s t o t n e  n i e b e z p l e -  
c z e ń s t w o“.

Trudności aSufilnetfe Witosa
(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszawa, l  sierpnia. 
Od kilku  dni rząd obecny n ap o ty k a  na coraz

w iększe trudności, spowodowane niejww adze*

Tw M  f r a n c u s k i
i Ir lSiisfciej

Londyn. 1 sierpnia. (AW ). W edług  doniesień 
tu te jszych  pism z Brukseli, nota francuska i bel­
gijska utrzym ane są w tonie pojednawczym, 
co uchodzi za oznakę nawiązania dalszych ro­
kowali. W B rukseli zaznacza się przekonanie, 
/ o obecnie możliwrein będzie odpowiedzieć 
Niemcom wspólną notą snrzymierzonych.

Londyn, 1 sierpnia. (PA T). Z pow odu w ręcze­
n ia  odpowiedzi francuskiej i belg ijskiej, pism a 
w spom inają, iż ew entualne n re tensje  francus­
kie w  kwestji odszkodowań przedstaw ia ją  się 
w n as tęp u jący  sposób:

F ra n c ja  dom aga się odszkodow ania w  sumie 
50 miljardów bonow złotych i sumy 26 miljar- 

|dów  na koszta odbudowy. Gotowra  je s t nato- 
, m iast zrezygnow ać z p rzypadającej n a  n ią  czę ­
ści sum y 82 m iljardów  w bonach zło tych  pod

w arunkiem  u lg  w jej’ d ługach w zględem  so jusz­
ników'.

R ząd  francuski inform uje się w sw ojej odpo­
wiedzi, w  jak im  stopniu  A nglja bierze pod u- 
w agę je j ua leży tości u sojuszników ' przy  sp ła ­
cie ra t d ługu  am erykańsk iego  i czy zadowoli 
się sum am i, uzyskanym i od sojuszników ' w  w y­
sokości, w ysta rcza jące j n a  pokrycie  ty ch  ra t?

P ism a podkreśla ją , że odpow iedź belgijska  
opiera się na tychsam ycb zasadniczych postu­
latach, co odpow iedź francuska , zw łaszcza w 
kw estji oporu biernego i okupacji Ruhry. AA od­
pow iedzi belgijsk iej zaw arte  są pew ne p ropo­
zycje co do ew entualnych  sposobów  regu lac j 
odszkodow ań, k tó re  m a ją  za pun k t w yjścia 
zarów no stab ilizację  m ark i, ja k  i uporządko­
w anie finansów  niem ieckich.

u i d p o w i e d ź  w ł o s k a  n a  m e m o r i a ł  C u m o  J t

Rzym, 1 sierpnia. (AW ). W edług „G iornale 
dT ta lia ‘% odpow iedź w łoska na m om orjał lo rda  
C urzona, p rzy  zachow aniu niezależności pog lą­
dów , w y raża  pewne zbliżenie się do angielskie­
go punktu widzenia. Odpowiedź podkreśla  w 
szczególności ugodowmśe n o ty  angielsk iej przez

ścisłe połączenie długów' m iędzysojuszniczych 
z problem em  reparacy jnym . D ziennik w yraża 
przekonanie, że odpowńedź w ioska  sp o tk a  się 
z przychyliłem  przyjęciem  ta k  w Lom lynie, ja k  
w P aryżu , gdyż stanowi drogę pośrednią mię­
dzy poglądami Anglji i Francji.

**tóby reform finansowych 
w Niemcmlfi

He l e n a  v in c e n t -f il o c h o w s k a .

IU S T ER  irinIK
(Ciąg dalszy).

. ®®zmy fc!nlc ow inął rękę  chustką  i zdziwił 
MC- c to  w szystko , co s ta ło  śie  przed chw ilą, 
me ) \  o snem. Przecież w idział w yraźnie zie­
lonego, Oli r^ym iego w ęża. pełzającego fiu  nre- 
mu, a pozm ej p ragnął ztódy człow ieka, k tó ry  
proponow ał mu cynicznie k u.pió sprzedaż n a ­
zw iska. honoru  i m łodości. Zobaezyi żółtą , trzę- 
sącą slę ze stiaichu rek ę  w ciąż jeszcze przyci- 
sk a jącą  guzik  dzw onka d -k try c z n e g o  i u pro­
gu gab inetu  w oźnego, k tó ry  -stał niam hhom ó, 
jak  g dyby  czekając n a  rozkazy. —  O parł się
0 ścianę i oddychał ciężko w  nagłem , śmier- 
telnem  znużeniu. A pewniej chwili jego  p rzy ­
m knięte  oczy n ap o tk a ł] ' żultą. jeszcze skażoną 
strachem  tw  arz d y rek to ra .

Zacisnął pięści i już opanow any, b lad y  z w y­
siłku, w ychodząc z gab inetu , rzucił: g łośno
1 "wyraźnie, z m ieszaniną w strę tu  i pogardy :

—  Ł Jtr!
•  W , *

f  W łóczył się  bez celu po m ieście, nad  k tó- 
w ,siało nisko ciężkie, posępne niebo. —  

** jak n n ś parku , białym  od śniegu, usiad ł n ad  
M artwa ta flą  s taw u , po  k tó ry m  la tem  wr szma-

niami na tle polityki zagranicznej i skarbowej.
P rem jer Witos,- chcąc ra tow ać sy tuację , w % je­
chał do Poznania, gdzie —  j*rk przypuszczał —  
znajdzie pożądaną pomoc. I ta k  w  konferencji 
z p. Romanem Dmowskim zaproponował mu 
tekę ministra spraw zagranicznych, a  następn ie  
kolejno proponow ał p. Hąci, oraz prezydentow i 
P oznam a, Ratajskiemu, tekę skarbu. W szyst­
kie te  trz y  propozycjiw spotkat tensam  los: nikt 
oferty przedłożonej nie przyjął, wobec czego 
prem jer, nie osiągnąw szy  żadnego rezu lta tu , 
pow-rocil do W arszaw y.

W czoraj na  R adzie m inistrów  p. L inde zapo­
znał obecnych z tekstem expose, k tó re  m iał w y­
głosić na dzisiejszem  posiedzeniu Sejm u. Ex- 
pose to , jak  wr sferach lew icow ych u tizy m u ją , 
nie spotkało się jednak z aprobatą większości 
ministrów', wmbec czego polecono podobno mi­
nistrom Głabińskiemu, Kucharskiemu i Osiec­
kiemu zredagowanie szeregu poprawek, które 
miały być wprowadzone do expose. Oczywiście, 
tak ie  postaw ienie sp raw y nie m ogło się podo- 
'bać au to row i expose, k tó ry  w ręcz ośw iadczyć 
m iał prem jerow i. że expose w ygłosi ten, kto je 
na nowo opracuje.

Od te j oliw iii los p. m inistra L indego z w iciu 
stron  uw ażano za przesądzony, jed n ak  m inister 
u legając  —  ja k  niesie fam a —  nam ow om  pre- 
m jera, uległ i w ygłosił w Sejm ie expo.se.

n g d o w y m  cieniu -/.widyeh nad  w odą di zew, 
p ływ ały  .sennie dum ne, w yniosłe łabędzio.

Myślał z rozdzierającym  żalem o śllcjzncm, 
jak  sen, dalBkicm dzieciństw ie, któregOywsponi- 
nionie słodkie i bolesne wyczai owal w nim na­
gle obraz cichego staw u  i b iałych, jak b y  uśpio- 
nyich 1 ibędzi. J a k  żvw ą zobayzył m atkę  tak ą . 
jaką byku przed pięciu jeszcze la ty  —  czaru ją ­
cą, d robną w jasnej chm urze blond włosów, 
podobną do m ałej m ark izy  z porcelany  i tak  
zdum iew ająco m łodą, że brano  ich wszędzie za 
parę" narzeczonych , czy kochanków , a nie za 
m atkę i "syna.

D rgnął w  nagłym , przeszyw ającym  żalu, bo 
dziś w łosy do zloitej chm ury  podobne, b \ ły  
już  zupełnie białe. U śm iechnięte u s ta  m ałej 
m ark izy  zw iędły i sk rzep ły  w  żałosnym , peł­
nym  niew yslow ionej melamcholji półuśm iechu. 
Z gasły  rum ieńce i g łęboki szafir sp łakanych  
oczu spełzł i  zbladł, ja k  jesienne niebo. Z d rob­
nych uszu, z m ałych rączek , z cienkich, w y­
tw ornych palców  znikły p ę d y  i rub iny , k tó re  
tk  lubiła. P osępny  obraz spalonego dw oru, 
najdroższych pam ią tek  bestja lsk o  sponiew iera 
nych, w dep tanych  w czarne, zm ieszane ze śmo- 
giem bioto , rzucił cień bolesnej, u p a rte j zadu­
m y n a  jej gorącą, przepysznie rozkw itłą  m ło­
dość i zabił ja , ja k  m róz w arzy  osta tn ie , listo 
padow e róże.

Leszek n igdy  nie słyszał skairgi z u s t maitki. 
Mężnie i odw nżm e znosiła  ubóstwm, i s ta ra n ­
nie k ry la  p rzed  synem  Izy bezsennych nocy, 
rozpacz św iadom ości, że to  dla n iej w łaśnie

Berlin, 1 sierpnia, (AAAr). Na osta tn iem  posie­
dzeniu zastanaw iał się gabinet niem iecki nad  
projektami podatkowemi, k tó re  m iałyby  się 
przyczynić do popraw y  sy tuacji finansow ej 
państw a. Postanow iono prz > spieszyć term in  za­
liczek na w płaty podatkowe z tytułu podatku 
majątkowego, k tó ry  przypada na  15 listopada 
i 15 lu tego. P rócz tego  postanow iono domagać 
się daniny na cele akcji w zagłębiu Ruhry w  
w ysokości podw ójnej w spom nianych zaliczek 
podatkow ych. AV dalszym  ciągu uchw alono 
przedłożyć parlam entow i jednorazowy poda­
tek  automobilowy w w ysokości 50 procent do­
tychczasow ego poda tk u  od m otorów  wogóle. 
AATeszcic danina eksportowa m a być usta lona  
na 2  p r o m u  ogólnej na iezy ro śd .

Co się ty czy dziedziny w alutowrej, uznano za 
konieczne powrót do wolnego obrotu giełdo­
w ego. AY zw iązku z tem  zam ierza rząd wpro­
wadzić podstawę zlotową do kalkulacji. Od 
w prow adzenia w życie tych zarządzeń spodzie­
wa się rząd. ja k  rów nież lirząc  na pow odzenie 
now ej pożyczki z ło tej, poważneg-o zw iększenia

dochodów' państwm. Pozw oli (o rządow i un ik ­
nąć  pow iększania emisji b ankno tów . Kola je­
dnak parlamentarne nie podzielają optymizmu 
rządowego i zachow ują n a  razie rezerw ę, ocze­
k u jąc  w yników . T ak  więc udzielono n iejako  
rządow i krótkiego terminu, po upływ ie k tó re ­
go zapadnie decyzja  co do daL zych  jego  lo ­
sów.

BERLIN BEZ ŚRODKÓW ŻYWNOŚCI.
Berlin, 1 sierpnia. (AAV). AA edlug  osta tn ich  

liform acyj, kryzys aprowizacj jny w stolicy  
Niemiec zaostrzył się. W iększa cześć sklepów  
jest zamknięta. Dow'óz m ięsa pogorszy ł się zna­
cznie. a d o -  óz mafela i ja j w pro w inc.ji ustal 
zupefnre. t tw n tr t  *zrrapatry wenie m iasta  w ja ­
rzyny' i owoce, z powrodu niesłychanej drozy- 
zńy, n a tra fia  n a  pow ażniejsze trudności. —  
AA zw iązku z pogarszającem i się stosunkam i, 
udali się ponow nie deputow m  m iasta  do k an c ­
lerza. aby  m u przedstaw ić raz  jeszcze k a ta n ro -

Z a l i c z e n i e  H o ir ig re n c ii w  SJnafs
Sinaja, 1 's ierpn ia . (PA T). AATzoraj odbyło 

się osta tn ie  posiedzenie konferencji pod  prze 
w oduietw em  B ratianu , na k tó rem  uzyskano  
osta teczną  zgodę na udzielenie pożyczek W ę­
grom. Spraw a ta  ro zpa tryw ana  by ła  przez kon ­
ferencję w' tym  duchu, że m ala  en ten ta  n igdy  
nie sprzeciw iała się ulżeniu ekonom icznem u i 
odbudow ie AYegier. O statecznie zredagowmna 
odpowiedź zostanie nadesłana kom isji odszko­
dow aw czej z w yszczególnieniem  w arunków  ob­
jęcia  hipotek , oraz ustanow ieniem  ścisłej k o n ­
tro li, k tó ra  ma przestrzegać , aby uzyskane 
pożyczki nie zostały zużyte na cele zbrojeń 
i propagandy, ś ro d k i kon tro li ze strony' m alej 
en ten ty  będą dokładnie  sformułowanie. Na ra ­
zie jednakże zostaną  zachowane w tajem nicy. 
Benesz uśw iadczył, że sprawni AAręgiev nie da 
się poiów naę ze spraw a A ustrji, k lo ra  uczyniła 
niew iele dla w ykonan ia  w arunków  tra k ta tu . 
W szyscy trze j ministrów ie z zadow oleniem  
stw ierdzili, że n a  obecnej konferencji zdołano

rozw ażyć zagadnienia zupełnie prakty cznie w 
duchu  w ybitnie p rzy jaznym , pow odując się je ­
dynie  solidarnością narodów .

N a ostatn iem  posiedzeniu konferencji rozw a­
żano sp raw y ogólnej poluw ki m alej en ten iy , 
zw łaszcza jej polityki wobec Niemiec, przy- 
czem pow zięto jednom yśln ie nelrwalę. że mala 
ententa solidaryzuje się z akcją wielkich mo­
carstw. Ż adnych specjalnych  uchw al w tejże 
sprawne nie pow zięto.

fuzyiui budżetowa w tejmie 
lUetófm

Kowno. 1 sierpnia; (P \T ) . Na posiedzeniu 
Sejm u dnia  18 lipea został uchw alony budżet 
m inisterstw a dla spraw' żydow skich i b ia ło rus­
kich. Przedstaw iciel polski, poseł Budzyński, 
w ychodząc ze stanow iska, k tó re  przedstaw i! w 
swmj m owie, w ygłoszonej podczas ogólnej d y s­
kusji nad  prelim inarzem  budżetu  w im ieniu 
frakcji polskiej, zalosii następ u jący  wmiosek:

„ /g o d n ie  z dek la rac ją  gab inetu  m inistrów 
p> słow ach „d la  m in isterstw a spraw  b iałorus­
kich'", w staw ić zdanie ,.dla potrzeb uolskiej 
mniejszości narodowej. U stalenie w ysokości te j 
sumy przekazać kom isji finan.-owo oiidżcto- 
w ej-‘.

P rzew odniczący, d r  S tuga jtis , w niosku ni­
niejszego pod obrady nie przyjął, m otyw ując 
to  brzm ieniem  parag rafu  49 s ta tu tu  sejm ow e­
go. na m ocy k tó rego  w niosek now y, nie ob ję ty  
projektem  g ab in e tu  m inistrów , w inien wpierw 
uzyskać  jego  ap robatę . S praw a ta w ypłynie 
praw dopodobnie niebaw em , gdy' zostan ie  wn.e- 
siony. p ro jek t ustaw y' o polskiej radzie  na ro­
dow ej.

\Ar dyskusji nad  budżetem  poseł drugiego 
.stronnictwa rządów ego włośeiańsko-ludow rego, 
Kwieszka, poddał ostre j k ry ty ce  stan szkolnic­
twa litew'skitgo. M inisterstw a ośw iaty  w' sw ojej 
działalności nie m a określonego program u. —  
B iogram  naukow y av szkołach, zw łaszcza w yż­
szych, nie jesL w ykonyw any  całkow icie. AV szko 
lach  początkow ych 05 p rocen t w yk ładających , 
t. zw'. pom ocnicy nauczycielscy ', n iem a cenzu­
su naukow ego. Jeszcze gorzej jest w’ szkołach 
średnich i w yższych, gdzie w y k ład a ją  ludzie, 
którzy ukończyli tylko szkolę średnią i nie po­
siada ją  żadnych  k w alifikacją  pedagogicznych. 
Szczególnie da je  się zauw ażyć brak nauczycieli 
języ k a  litew skiego.

W  czasie te jsam ej dyskusji poseł Koluszy  
krytykow ali sądownictwo litew skie, słw ierdza- 
jąc  b rak  w yksz ta łconych  i w ykw alifikow anych  
sędziów' i k an d y d a tó w  sądowwch. oraz brak  
szkół d la p rz j'g o to w an ia  sędziów  n a  Litwie. Na 
L itw ie  is tn ie ją  różnego rodzaju  p raw a, prawro 
rosy jsk ie , francusk ie , p raw a państw  b a łty c ­
kich. U nifikaoja tych praw  je s t niezbędną. — 
N ajw yższy sad  litew ski nie og łasza swoich po­
stanow ień , d la tego  n ik t nie może z nich k o rzy ­
s tać . P ro k u ra to r  ja  nie m a żadnej in ic jatyw y, 
a spraw y w sądach  są  rozpa tryw ane  dopiero po 
m iesiącach,

ZAŻALEŃ! \  LITEAYSKIE PRZECIW PR YSIE 
FRANCUSKIFJ.

Kowno, 1 sierpnia. (AAA'). „E cho" donosi, iż 
ministc-r G alw anauskas zwrócił się do rządu 
ITancusKiego w- specjalnem  piśmie z pow odu 
a rty k u łó w  dzienników ' francusk ich  (,.T\ m ps1’), 
k tó re  stwaordzily, iż Litwa kowieńska jest so- 
jusznicą i narzędziem w ręku Niem ców i sow ie­
tów. G alw anauskas prosi rząd  francusk i, aby 
wpłynął na prasę celem  zaprzestania zamiesz­
czania podobnych artykułów'.

Dr BENESZ O STOSUNKACH POLSKO- 
CZESKICH.

Sinaja, 1 sierpnia. (PA T ). Benesz ośw iadczj 1 
przedstaw icielom  prasy , iż jest pew ne, że ró­
żnice, istniejące m iędzy Polską a Czechosło­
wacją zostaną w yróvrnane i ostatecznie  u reg u ­
low ane w  najprzychyln iejszym  sensie z tego 
pow odu, że wspólne interesy obu tych państw' 
stoją ponad wszelkiem i powodami do przemija­
jących nieporozumień.

SPRAW A KOLONISTÓAY NIEMIECKICH 
W POLSCE.

Haga, 1 sierpnia. (PA T). T ry b u n a ł m iędzyna- 
ródow y zażądał *r sprawne kolonistów niemiec­
kich w  Polsce inform acyj z N iem iec, k tó re  w y ­
sia ły  w tym  celu do H agi Schiffera, byłego m i­
n is tra  spraw'iedliw'Gsci.

SPISEK PRZECIAV SOAA IETOM.
Moskwa, 1 sierpnia. (PAT). AV zw iązku z w y­

k ry c iem  now ego w ielkiego spisku, m ającego  
obalić rząd y  bolszew ickie, a resztow ano w nocy 
25 lipca w P e te rsb u rg u  i M oskwie bardzo wie­
lu  z pośród in teligencji I robotn ików , nie nale 
żąeyrTi do paD ji konninD tj'oznej, Aresztowań 
n łm  grozi zesłanie do guberihj północnych, ąl 
bo na Syberję. Do spisku m iało należeć wielu 
w yższych oticerów  i w te j sferze dokonano też 
wiele aresztow ań.

ten n ajd roż-zy  ch łopak  m in iu je  swą m łodość
i tępieje w' b iu ize w zabójczej, m onotonnej p ra ­
cy bez p rz \'sz lo /ci

—  I ja k  jej pow iedzieć, że pracę tę  s trac i­
łem ? J a k  znieść to niem e, trw ożne pytan ie  m il­
czących ust: a z czego te raz  będziem y żyli —  
pom j'ślał, drżąc z zimna.

Z p rzestrachem  spojrzał na zegarek  i spiesz­
nie w yszedł z. cgrodu. AYynbraził sobie trw ogę 
m atki, czekającej napróżno n a  znajom y głos 
dzw onka i w słuchanej czu jn ie w  k ażdy  szm er 
na  schodach. P izechodząc w  w ąskiej ul czce 
kolo sk ładu  w ęgla, zobaczył dw óch olbrzymów' 
z czarnem i tw arzam i, k tó rzy  z nonszalancją , go 
dna m iljardeirów ^w pycbali do k ieszeni garśc ie  
tv siącmarko-wych banknotów '.

—  Mój Boże. żeby to  ta k  m ożna b y ło  zostać 
roznoisictćlem w ęgla —  w estchnął, czując, juk  
pod lekkiem  paltem  nap ie ra ją  m u się m ięśnie 
radosną  ochotą do  ciężkiej fizycznej p racy . —  
Z arab ia lb j m kolosalnie i żylibyśm y sobie z mai- 
m usią, ja k  przedw ojenni hrabiow ie...

Zbliżył się do czarnych drągaili i uchylając 
kapelusza1, zapytał [jednego z nich z 'Uśmict- 
ehem:

—  O byw atelu, ile też obyw atel dziennie za­
rabia ?

C zarny  olbrzym  zm ierzył in te lig en ta  więcej, 
niż nieufnem  spojrzeniem  i p lu n ą ł przez zęby, 
u zruszył w zgardliw ie ram ionam i, pociągnął no­
sem i, odw racając  się, odpow iedział szyderczo:

—  Niecli m i p an  tu  od obyw atela  nie wy- 
jnyU a;. A co do: tego . ile zarabiam , to  p an u  n ic

do tego. Jai się p an a  n ie  py tam  ile pan  zarabia, 
panie obyw atelu.

Kamiienieclki p a rsk n ą ł ta k  se rłeczn y m  i roz- 
b ra ja jąc j'm  śm iechem , że czarne od w'ęgla i po­
sępne oblicza rozpogodziły  się nieco. Leszek 
otw orzył papierośnicę i poczęstow ał jej zaw ar­
tością obu kolosów. —  AA zięli po papierosie, 
grzecznie u ch y la jąc  cźapek. Miły. beztrosk i 
śm iech tego  ładnego, m łodego chłopca st-opił 
lód  i zw alczył nieufność czarnych w ęglarzy  do 
biedniejszego, gorzej płatnego, choć pozornie 
,.pana‘; odgrodzonego od m d i p ro le ta rju sza  
inteligencji.

—  P y tam , s ię -p a n ó w  o id i  dochody', gdyż 
sam  jestem  hez p racy  a m am  chorą m atk ę  do 
wwżywiema —  pow iedział szczerze, z prosi.ym, 
miłym  uśm iechem , p odając  w ęglarzow i zapalo­
ną zapałkę.

Z arechotali obaj potężnym , w esołym  śmie­
chem,

—  Albo to b y  pan  m iał silę  na  tak ie  dźw iga­
n ia  od ra n a  do nocy? —  trząsł się ze śm iechu 
kokos z rudenij wąsanni.

L eszek zmrużyd łobuzersko lew ą pow iekę i 
podstaw ił n iedow iarkom  m usku l przedram ienia. 
Zbliżyli się nieufnie i kolejno pochw cciii w że­
lazne kleszcze czarnych  łap potężne n m śn ie  
śm iejącego się chłopca.

—  No co? —  zapy ta ł L eszek trium faln ie po 
niecoi bo lesnych i d ługich  oględzinach.

—  Eehe, panie m ocny, ni okuła’ z p an a  a n a ­
nas! —  gw izdnąw szy z podziw u, podrapał się 
w głow ę ru d y . —  A tle ta , jak  Boga m ego! —

zwrócił się do kolosa num er d ru g i, z szacun­
kiem  sp og ląda jąc  na serdecznie śm iejącego 
się chłopca.

K am ieniecki lekko , ja k  zabaw kę, pochwycił 
kosz naładow any  w ęglem  i zarzucił go sobie 
na p lecy. T w arz jego zaróżowiła się daw no 
niedoznaną radośc ią  odczucia w całej rozkosz­
nej pe łn i sw ej m łodej siły fizycznej, buiino; 
p o tęg i i -świeżości sw oich dw udzm stu czterech 
la t, k tó rą  m us zam knął w  eiasnem  biurze, peł 
nem  zaduchu, nudy  i tępej m artw oty .

—  H ę? Nieźle, co? —  zm ruży 1 znów pow ie­
kę, ciesząc się. ja k  dziecko pudziwcon zasm o­
lonych w ęglarzy i, jednym  szybkim , tak  bły- 
.śkawicai ruchem , uwolnił swe p lecy  od ciężaru 
kosza.

—  T ęgi z pana face t —  pok lepał go po ra ­
mieniu rudy , ale niech tam  p an  sobie skrobie 
w biurze. Głodno, bo- g łodno, ale honorow o — 
zaśm iał się na cale gard ło , poklepując miłośnie 
kieszeń wyrpch an ą  pieniądzm i.

K am ieniecki w nstchnąt m elancholijnie, u k a ­
zu jąc w śm iechu swe białe, piękne zęby, m ocno 
uścisnął żelazne łapy' kolosów'. P a trzy li za nim  
przy jaźn ie  i krzyczeli, już pochylen i w- pracy 
nad  czarną, lśn iącą górą w ęgla:

—  Ej, panie a tle ta , ale nie właź nam  pan 
w in feree1

—  Niema obaw y, obyw atele , n iem a oba­
wy! —  odpow iedział, m a j ia ją c  k ap e lu szem .— 
N iem a obaw y, bo —  „nie w y p ad a11 —  syknął 
przez erliy  z nag lą  iry tac ją . .

(C. J. n.).
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Stosunki w obozie większości 
rzędowej

0  ileby WDOsić można z opinji organów prasy 
N. P. R. i Cha-decji, stosunki tych stronnictw! 
ł  resztą stronnictw większości rządowej są metyl- 
ko luźne, ale zaostrzają się coraz bardziej. Jeżeli 
rię zw..ży, że „większość-1 obecna jest bardzo 
skromna i w ważniejszych momentach liczyi musi 
na solidarne współdziałanie Cha-decji jak na su­
kurs N. P. R., — to  wniosek stąd oczywisty, że 
większość obecna nietylko spotyka się z energicz­
ną opozycją lewicy, lecz we własnym, lub do nie­
go zbliżony ni obozie, coraz mniej pewne znajduje 
poparcie.

1 tak organ Nar. Partji Rob.: „Sprawa Robotni­
cza ' 1 w numerze 30 z 29 lipca w artykule wstęp­
nym p. t. „Czar pryska“ pisze między innemi:

„Niedołężność rządu obecnej większości wypły­
wa stąd, że skład obecnego rządu co do swej war­
tości intelektualnej, stoi niżej od składu gabine­
tów Sikorskiego lub Ponikowskiego. — Rządy 
w-p mniane ech o w ała  nietylko wysoka inteli­
gencja pc-'zcz'gólnych ministrów, ale rowneż tę- 
gośc ich umysiow. Ostatnia zmiana mm. Grabskie­
go na ministra Lindego, wywoM a nawet we wła­
snym obozie prawicy niezadowolenie, gdyż jest 
publiczną tajemnicą, iż obecny minister skarbu 
nie stoi na wysokości zadania co do znajomości 
swego resortu.* Planu uzdrowienia finansów nie 
posiada. Nieogłaszanie zgodnie z ustawą kursu 
ziotego polskiego w skandaliczny sposób pudrywa 
zaufanie do gospodarki finansowej państwa.

„W v. cjsku, z usunięciem się Piłsudskiego 
l r.osnkowskiego, którzy dążyli do odmłodzenia 
irtnji, przychodzą nowi ludzie, być może rutyno­
wani fachowcy, ate pod znakiem zapytania zo­
staje postawiona ici. ideowość, k tóra cechowała 
poprzedników.

„Polityka zagraniczna p. min. Seydy naraziła 
Rzeczpospolitą polską na ciężkie straty  i znacznie 
Obniiyla autorytet naszego państwa na zewnątrz.

„A na dobitkę, wśród samych sprzymierzeńców 
budzi się nieu-aosć wzajemna i oskarżenia.

,r ..Reasumując bilans dotychczasowej działal- 
aości ooecnego rządu, trzeba stwierdzić, iż wyka 
żuje oa tak rażące minusy, żo nawet ten, kto miał 
jakoweś złudzenia poprawy naszych stosunków, 
musi się z niemi pożegnać11.

Organ Chrz. Demokr.: „Dziennik Bydgoski" pi­
sze:

„Dla informacji i ku uspokojeniu czytelników 
naszych stwierdzamy^ że nietylko w nasiym olrę- 
gu Chrz. Demokracja zajmuje stanowisko bardzo 
krytyczne wobec obecnego rządu, ale ze taksamo 
uzieje się na Pomorzu, gdzie zjazd delegatów już 
się w tej sprawie wypowiedział.

„Również w tniŁrockjajtB kolach w wli
rozumieją, że nadal rząuu obecnego popici a ć nie 
będzie można, jeżeli nie zacznie przeciwdziałać 
orgjom paskarskim. Faktem zaś jest, że rząd Wi­
tosa nie Ul ko niczsgo zgoła nie zrobił dla zwalcza- 
hia drożyzny, mc wręcz przeciwnie, poważnie ula- 
twia pzskarzom życie, szczególnie odkąd minister 
Grabski, rlzirki wpływom „ciężkiego" przemysłu 
i kapitału oraz imiych sfer, które boją się podat­
ków i stała się od nich wykręcają, musiał pójść 
w senatory. Najbliższe już dnie zadecydują praw­
dopodobnie o stanowisku Cha-decji do obecnego 
rządu. Cieszylibyśmy się', gdyby nie przysąD* do 
konieczności w y k p ie n ia  z większości radow ej, 
ftl« to zależy wyTąrznic od rządu samego. W ża­
dnym razie nt« może być mowy o udzielaniu dal­
szego poparcia obeciiamu rządowi, jeżeli nie zabie- 
iee się do zwalczania orgji paskarskiej i nie po- 
tkiomi grasaetów kapitalistycznych, którzy — pe­
wni dziś bezkarności — uprawiają dziś wyzysk 
Całego społeczeństwa",

Wedle Infv,rmacyj krakowskiego organu Cha- 
Jecji „Głosu Narodu1', Zarząd Główny Stronnic­
za  Chrześcijańskie, Demokracji na posiedzeniu 

69 b. m. przeprowadziwszy wyczerpującą dysku- 
iję nad położeniem politycwrimn i go>.pod,\rv.zem 
państwa oraz wziąwszy pod uwagę rezolucje wie- 
tćw i zjazdów organizacyjnych w całym kraju, 
gc-wziął następującą uchwałę:

„krając na względzie całokształt spraw państwa 
l ciężkie położenie ludności, a zarazem rozumie- 
ąc ciężkie położenie obecnego rządu i wiedząc, 
ak fatalna spuścizna pozostała po rządzie po- 
jizediim . Zarząd Główny Oh .D. wyraża przeko­
rom?, że Klub Ch. D. w Sejmie i Senacie winien 
'.ądać kategorycznia: by rząd uznając za najważ­
niejsze swe zadnn '1  sanację finansową, przysjne- 
'zyl akcję sairocyjaą wszdkrómi możliw-emi sposo- 
aami. W tym celu:

1) nie bacząc na żadne przeszkody, należy 
rprowadzić oszczędności jak najdalej idące;

2) należy zwiększyć doenody przez sprawiedli­
we obciążenie warstw gospodarczo silniejszych, 
)rzeciwstawiając się skutecznie ciasnym egoiz- 
no c stanowym;

3) należy nadać polityce gospodarczej kierunek 
gwarantujący szero.iini warstwom możność naby­
wania artykułów pierwszej potrzeby po cenach 
przystępnych;

4) zwalczać skuteczuie wybryki handlu speku­
lacyjnego;

5) rząd winien informować o swych działaniach 
Dpin i publiczną, by zabezpieczyć sobie współpra­
cę zdrowej części społeczeństwa.

vpe wszystkich tych poczynianiach — brzmią 
jchwały — rząd może liczyć na poparcie Chrześci­
jan; kiej Demokracji.

Jez‘ li zważymy, że stosunki Cha-decji z resztą 
stronnictw większości, coraz bardziej się rozlu- 
Diiają, — to uchwały Zarządy Głównego brzmią, 
jak warunki, pod któremi stronnictwo to, wzglę- 
d \ie  jego i ib sejmowy, czjui zaieżne współdzia­
łanie swoje z chjeoą i P. S. L. Piastem.

łt a L w o w a  '
iProgram Zjazdu Legjonistów. — Parlamentarzy- 
fci rumuńscy. — Obywatelska akcja antydroży- 

źniana. — Echa pożaru Rawy Ruskiej).
— 1 sierpnia.

Na wto/kowein posiedzeniu komitet obywatel- 
tki dla przyjęcia Zjazdu legjonistów, ustalił osta­
tecznie program przyjęcia marszałka Piłsudskiego, 
pizebieg uroczystości, związanych ze Zjazdem. — 
Program ten w ogólnych zarysach przedstawia się 
następująco' Na godz. 8‘30 rano w sobotę zapo- 
iriedziauy jest przyjazd Piłsudskiego z Warszawy. 
Na dworcu głównym or,'•kiw ać go będą przed­
stawiciele miasta, wojskowości, komitet obywa­
telski i kompanja honorowa. Imieniem m iasta po­
witalne przemówienie wygłosi prez. Neuman oraz 
prof Zakrzewski, jako pizewodniczący komitetu. 

o odebraniu raportu od legjonistów, zgromadtio-

nych przed dworcem, Piłsudski uda się do swej 
kw atery w pałacu Potockich; przed pałacem od­
będzie się następnie rewja.

W niedzielę o godz. 9 rano odbędzie się msza 
połowa na Cytadeli, po której kazanie wygłosi ks. 
biskup Bandurski. Stąd uczestnicy udadzą sio 
w pochodzie do ratusza na Zjazd, gdzie powitalne 
przemówienia wygłoszą im. lwowskiego oddziału 
Związku Legjonistów, p. Niedźwieoki i imieniem 
Zarządu głównego, prezes, dr Stefanowski. Od­
czyt wygłosi pułk. Stankiewicz, względnie sam 
marszałek Piłsudski. — W godzinach popołudnio­
wych odbędzie się obiad na 2000  osób na placu 
Targów Wschodnich, poczem nastąpi złożerie 
wieńców na mogile nieznanego lcgjonisty, wieczo­
rem zaś przedstawienie w teatrze. Odegrany zo­
stanie „Cyd" z p. Solską. Przed przedstawieniem 
przemówi Andrzej Strug. W poniedziałek od godz. 
10 prowadzone będą dalsze obradę' Zjazdu pod 
przewodnictwem Piłsudskiego. Tego dnia również 
wygiosi odczyt Piłsudski, o ile nie nastąpi to już 
w niedzielę.

W dniach Zjazdu Legjonistów sprzedawane bę­
dą nalepki, z których dochód przeznaczony zosta­
je na wdowy i sieroty po poległych legjonistach.

Dnia 5 sierpnia o godz. 9 przed południem przy­
jeżdża do Lwowa grupa parlamentarzystów ru­
muńskich w składzie około 20 osób. Jest to trzeć* 
epizod w pracy nad zbliżeniem polsko-rumuń- 
skiern, zapoczątkowanej przez wizytę pary kró­
lewskiej, oi az delegacji dziennikarzy rumuńskich. 
Odwiedziny Polski przez delegację parlamentu 
rumuńskiego nabierają tem więk^wgo znaczenia, 
iż grupa ta wraz z grupą parlamentarzystów pol­
skich uda się następnie do Kopenhagi na konfe­
rencję międzyparlamentarną. Goście rumuńscy za­
trzymają się we Lwowie przez jeden dzień.

W niedzielę 29 z. m. odbyło się tu konstytnjąco 
zebranie „Obywatelskiego Komitetu Samoobrony" 
wc Lwowie, który podjąć ma akcję obywatelską 
pizcciw wzmagającej się orgji drożyzny, lichwy 
i spekulacji, wiodącej ludność i państwo nad 
brzeg przepaści i ruiny gospodarczej. Komitet za­
chowując ścisłą bezpartyjność i państwowo-polski 
charakter, podejmie ankietę antydrożyźnianą i ob­
myśli środki samoobrony wyzyskiwanych na wie­
cach i zebraniach. Szereg organizacyj i związków 
zgłosiły już akces swyCh delegatów do komitetu.

W dniu dzisiejszym odbędzie się drugie posie­
dzenie komitetu, na którem ustalony będzie pro­
gram działalności. Do prezydjum komitetu wy­
brano: dyr. Miecz. Romanowskiego, Kaz Brodziń­
skiego (d*-legat, Obr. Lwowt), J .  KrężaŁ (repre­
zentant Zw. emeryiów i icncistów) i red, St. Bay- 
ikiego. W driad komitetu ściślej zego wchodzi 
nadto szereg osób z grona urzędników państwo­
wych, nauczycielstwa, pracowników fizycznych 

i t. d. ,2ć; -*w
Od cc.ćb, przybyłych z Rawy Ruskiej, dowiadu­

jemy się jeszcze kflkit f jr-zegóiów, które tłómaczą, 
dlaczego katastrofa pożaru pizybrala tak  wielkie 
rozmiary. Co do samej przyczyny pożaru, to n ie­
którzy twierdzą, że był to ogień podłożony a po­
głoska ta  zdaje się mieć także pewne prawdopo­
dobieństwo, jakkolwiek nie da się stwierdzić po 
zytywnie. Akcja ratownicza nie mogła być nale­
życie rozwinięta, gdyż pokazało się, żo straż 
w Rawie niema ani porządnej sikawki, ani wogóle 
przyrządów/ odpowiednich, służących Jo gaszenia 
Cgnia i gdyby nie energiczna pomoc garnizonu 
wojskowego, straży kolejowej a nąstępnie przy­
byłej straży z Żółkwi, nic wiadomo, jakie rozmiary 
przybratby mogła katastrofa. Drugą przeszkodą, 
która utrudniała akcję, był brak wody. Zaledwdo 
jedna studnia w publiżu dostarczyła nieco wody 
do gaszenia ognia, trzeba się więc było z koniecz­
ność  posiłkować wodą aż z rzeki Raty, oddalonej
0 więcej niż pól kilometra od miejsca pożaru. — 
Oczywiście w tych warunkach o racjonalnem tłu­
mieniu ognia mowy być nie mogło a chodziło tyl­
ko przedetvszystkicm o umiejscowienie pożaru
1 niedopuszczenie do rozprzestrzenienia się tegoż.

Szyokość, z jaką, pożar przenosił się z domu na
dom, spowodowała, że tylko małą część ruchomo­
ści zdołali pogorzelcy unieść z soba w pośpiechu, 
reszta zaś spopielała. Obecnie stokilkadziesiąt bez­
domnych rodzin biwakuje pod gołem niebem, me 
mając literalnie dachu nad głową. Należy zazna­
czyć, że zgorzały domostwa najbiedniejszej ludno­
ści, zamieszkałej na drodze potylickiej, tak  zwa­
nej „Na piaskach". Nie obeszło się również bez 
ofiar w ludziach.

Skutkiem poparzenia jeden starszy mężczyzna 
poniósł śmierć a  trzy osoby odniosły ciężkie rany. 
W iadomość podana w niektórych dziennikach, ja­
koby pastwą płomieni padły także dwa kościoły, 
nic zgadza się z rzeczywistością

Pluły C K M  GizeciiRicy HralcasHisj
Kraków, 2 sierpnia.

Senat akademicki Uniw. Jag ., na posiedzeniu, 
odbytem w ostatnich dniach uchwalił zwrócić się 
do ministerstwa oświaty z prośbą o wyodrębnie­
nie studjmn rolniczego w Krakowie z wydziału 
filozoficznego i uznanie studjum jako piąty fakul­
te t wszechnicy krakowskiej. Odnośny memorjał 
wysiano onegdaj z senatu do Warszawy, a dyre­
ktor studjum rolniczego prof. dr Stefan Surzycki 
interwenjowat już w tej sprawie u min. Głąbinskie- 
£0 .

Studjum rolnicze posiada obecnie 13 katedr, a 
to uprawy roli i roślin, hodowli roślin, ogólne] ho­
dowli zwierząt, szczegółowej hodowli zwierząt, 
i konomji rolniczej wraz z taksacją i organizacją 
gospodarstw, inżynierji rolniczej, maszynoznaw­
stwa, leśnictwa, ogrodnictwa, fizjologji zwierząt i 
nauki żywienia, chemji rolnej, chemji ogólnej, aua- 
tomji i fizjologji roślin.

W najbliższym roku szkolnym zostaną utworzo­
ne dwie nowe katedry a mianowicie gleboznaw­
stwa, oraz rybactwa i r j boznawitwa.

Również do niedalekiej przyszłości należy otwar 
cie następujących katedr: fizyki, anatomji i hi- 
stołogji zwierząt, mineralogii i petrografji, geolo- 
gji oraz meteorologji i klimatologji.

Do czasu utworzenia nowych katedr, studenci 
rolnictwa korzystać będą z odnośnych wy kładów 
fia wydziale filozoficznym.

Władze uniwersyteckie poczyniły starania o da­
leko idącą rozbudowę studjum. W pierwszym rzę­
dzie idzie tu o budowę zakładów żywienia zwie­
rząt, leśnictwa, gleboznawstwa, rybactwa, drugie­
go zakładu hodowli zwierząt,, oraz maszynoznaw­
stwa. Czynniki rządowe-przyrzekły poprzeć wyda­
tnie akcję uniweisytetu, co niewątpliwie wpłynie 
korzystnie na rozwój nauki rolnictwa w Polsce.

Fundacja imienia Surzyckich, przeznaczająca 
dobra Boguchwały pod Rzeszowem ha utworzenie 
zakładu doświadczalnego rolniczego dla wspólne­
go użytkowania studjum rolniczego w Krakowie 
i Akademji dublańskiej, oraz fundacja IFcdorowi-

f i O W A  r e f o r m a

cza, oddająca dobra Krzeszowice polskiej Akade­
mji umiejętności dla pomucy naukowej w zakresie 
rolnictwa, będą mogły również się przyczynić do 
rozwoju polskiej nauki rolniczej.

Zaznaczyć należy, że studjum rolnicze w Krako­
wie różni się od trzech innych wyższych uczelni 
rolniczych w Polsce , (Poznań, Lwów, Warszawa) 
tem, że nauka na studjum krakowskiej daje w 
pierwszym rzędzie wykształcenie teoretyczne, a 
na drugim dopiero planie stawia stronę prakty­
czną.

OJ dwóch la t wprowadzony nowy program, o- 
party  jest na specjalizacji w czwartym roku, po 
trzech latach wspólnych studjów przyrodniczych 
i ekonomicznych. Obecnie istnieje na studjum G 
kierunków specjalizacyjnych.

Zatwierdzenie studjum rolniczego, jako nowe­
go fakultetu Uniw, Jag. spodziewane jest w bie 
żącym miesiącu. Bezpośrednio po zatwierdzeniu 
nastąpią wybory na dziekana, prodziekana i de­
legata do senatu z nowego vrydziału.

Biidwa dTiiglesn dtsmi oMdenftRRSo
Kraków, 2 sierpnia.

W ostatnich dniach przybyła do ministra 
oświaty delegacja senatu akademickiego w spra­
wie budowy nowych gmachów uniwersyteckich w 
Krakowie. Delegacja zwracała szczególniejszą u- 
wagę na brak pomieszczeń dla młodzieży akade­
mickiej i prosiła m nistra, by poparł akcję uni­
wersytetu, zmierzającą do budowy drugiego domu 
akademickiego w Krakowie. Czynniki rządowe 
odniosły się przechylnie do potrzeb uniwersytec­
kich, przyczcm uzyskano przyrzeczenie na rządo­
wą subwencję. Jak  się Jowiadujomy, rektorat 
Uniw. Jag . odniósł się cło gminy m Krakowa z 
prośbą o odstąpienie pod dom akademicki dużej 
parceli w okolicy parku Jordanu. Projektowany 
gmach obliczony jest na pomieszczenie 500 stu­
dentów. Część gmachu będzie przeznaczona, na 
mieszkania dla 100  studentów, przybywających 
w ostatnich czasach bardzo licznie na naszą 
wszechnicę z innych państw słowiańskich. Gmaćh 
będzie monumentalny, trzechpięlrowy, w rodzaju 
gmachu studentów techniki we Lwowie.

T "  K S S N I K A
0 4 m m  Kraków, 2 sierpnia.
URLOP PRE7.YDLNTA MIASTA. Prezydent m. 

Kiakowa Jan  K anty Federowicz wyjeżdża w so­
botę dnia 4  bm. do Krynicy, cclcm spędzenia tam 
ttzechtygodniowego urlopu.

SPR. AVY MIEJSKiE. W dniu 31 lipca br. od­
było się pod przew. wicepr. ni. Sarego posiedze­
nie połączonych sekcy j I, II i Al Rady miasta, na 
którem uchwalono kredyt na adaptację i dobu­
dówkę w miejskim zakładzie wychowawczym dla 
bezdomnych chłopców w dz XII, tudzież ustano­
wiono stopę procentową dodatków samorządo­
wych do państwowego podatku gruntowego na 
rok 1923.

STATYSTYKA WZROSTU DROŻYZNY. Wy­
dział ITITj magistratu krakowskiego sporządził 
statystykę ilości posiedzeń mi; jskiej komisji cen­
nikowej, odbytych w bieżącym roku, przyczcm 
wykazał jaskrawą różnicę w cenach artykułów 
pierwszej potrzeby w miesiącach styczniu a iipcu.
1 tak od początku bieżącego roku zbierała się 
miej ka komisja cennikowa 17 razy, celem regu­
lowania cen pieczywa, mięsa, wędlin i węgla. W 
pierwszych dniach stycznia 1 kg. chleba koszto­
wał C75 mk„ obecnie lfbsztuje 5250 mk„ tj. o bli­
sko 800 procent więcej; 6 dkg. bulka giadka ko­
sztowała 73 mk„ obecnie 700 mk., tj. blisko o 
1000 procent więcej. Za 1 kg. mięsa wolowego 
pobierali rzeżnicy w styczniu 3-100 mk„ obecnie
18.000 mk., tj. 470 proc. wigccj. Cielęcina podro­
żała z 2470 mk. na 1G.O0O mk., tj. o G40 procent 
więcej. Ceny wędlin regulowano w tym roku 13 
razy. W porównaniu z miesiącem styczniem ceny 
wędlin wzrosły o G00 procent.

NOWY CENNIK WYROBÓW TYTONIOWYCH 
Począwszy od 1 bm. obowiązuje nowy cennik de- 
tajlicznej sprzedaży wyrobów tytoniowych wypro­
dukowanych w państwowych fabrykach. Według, 
nowego cennika, cena cygar waha się od 1GOO mk. 
(Brazyl—Yirginia), do 6800 mk. (IIavana), za 1 
sztukę. Papierosy od 300 mk. (V. anda) do 1000 
rok. (Sfinks) za sztukę. Tytonie do papierosów za
I kg.: Kir 1,100.000 mk„ Ksanti 1,000.0U0 mk., 
najprzedniejszy suitański 920.000 mk„ macedoński
500.000 mk., turecki 720.000 mk., przedni tuiccki
520.000 mk., średni 480.000 mk., kresowy 360.000 
mk. Tytonie do fajki za 1 kg.: przedni fajkowy
200.000 mk„ zwyczajny 1GO.OOO mk. Wyroby ty ­
toniowe z prywatnych fabryk kosztują obecnie: 
cygara od 2000—8O00 mk. za sztukę, papierosy 
c"d 350 tło 1000  Ink., tytonie za 1 kg. Od 1G0 .O00 
do 830.000 mk.

RUMUŃSKA DELEGACJA PARLAMENTAR­
NA W KRAKOWIE. Wczoraj wieczór odbyło się w 
magistracie krakowskim posiedzenie komitetu o- 
bywatelskiego w sprawie przyjęcia wycieczki de­
legacji parlamentarnej rumuńskiej. Delegacja 
przyjeżdża do naszego miasta w poniedziałek 6 
bm. o godz. 9 4 5  rano pociągiem ze Lwowa. W 
skład delegacji wchodzi 20 osób Na wczorajszcm 
posiedzeniu ustalono program dwudniowego go. 
szczenią delegacji. Pierwszy dzień obejmie rano 
zwiedzenie zabytków Krakowa, a popołudniu sa­
lin wielickich, drugi dzień poświęcony będzie 
zwiedzeniu Wawelu i najbliższej okolicy Krako­
wa. W obydwa dui goście podejmowani będą w 
salach Starego Teatru.

INFORMACJE W SPRAWIE PODRÓŻY MA 
ZJAZD LEGJONISTÓW WE LWOWIE. Komitet 
legjonowy II ogólnego zjazdu legjonistów we 
Lwowie nadsyła następujące zawiadomienie: Le- 
gjouiści, przyjeżdżający na zjazd z WTarszawy, 
Wilna, Krakowa względnie miejscowości, leż.ących 
przy lin ji kolejowej, lacząccj powyższe miasta zc 
Lwowem, wyjeżdżają w piątek tak, aby przyjechać' 
do Lwowa w sobotę przed przybyciom albo też 
i jwnoczefnie z przybyciem marszałka Piłsudskie­
go. Od piątku dnia 3 bm. urzędować będzie na 
dworcu kolejowym we Lwowie przy wyjściu biu­
ro informacyjne kwaterunkowo, któro rozdawać 
będzie kw atery i karty uczestnictwa. Sekretarjat
II walnego zjazdu urzęduje we Lwowie, Ziciona 7. 
Uczestnicy zjazdu otrzymują w czasie swego po­
bytu zniżkę 2 0 % we wszystkich cukierniach, ka­
wiarniach i restauracjach od spożytych śniadań, 
objadów i kolacyj. Marszalek Józef Piłsudski przy- 
bj wa do Lwowa w soboto 4 sierpnia o godz. 8 ‘30 
rano, celem wzięcia udziału w uroczystościach 
zjazdowych.

SZTANDAR DLA 20 P. P. W sprawie sztandaru 
dla 20 pp. odbyło się wo środę zebranie Komitetu 
pod przewodnictwem p. WeGzinowskiego, Po wy-

czerpującem sprawozdaniu sekretarza komitetu dr 
Weinera i po dyskusji uchwalono zwrócić się do 
zarządu zdrojowego w Krynicy z prośbą, aby u- 
rządził festyn, względnie koncert na cele zakupna 

^sztandaru, uprosić Two „Echo" o urządzenie kon­
certu na Wawelu, Graco cię i Wisłę o urządzenie 
matchu, a  teatry  o urządzenie przedstawień na 
tensam cel. Komitet uchwalił wysiać 2 delegatów 
do miast i miasteczek, należących do okręgu uzu­
pełnienia 20  pp., celem zainicjowania różnych im­
prez na rzecz sztandaru Na delegatów wybrano-i 
upełnomocniono pp. Królikowskiego i dr Reinera. 
Komitet zwraca się z usilną prośbą do szerokich 
sfer społeczeństwa o poparcie tej tak wrażnej 
sprawy i nadsyłanie datków do rąk skarbnika ko­
m itetu inż, Piotra Króla, Kraków, Wiślna 2, telef. 

18030. Konto P. K. O. Nr 140.2G2 (dopisać: „na 
sztandar 20 pp.").

LOT OKRĘŻNY. Jak  już donieśliśmy, w dniu 
4 bm. odbędzie się drugi lot okrężny dokoła Pol­
ski, w którym  wezmą udział najwybitniejsi lo tn i­
cy naszej aimji. W Krakowie, który stanowi kres 
drugiego etapu lotu, spodziewane jest przybycie 
aparatów w godzinach od 8‘30 do 10-tej. Kierow­
nictwo lotniska w Rakowicach, w pełnem zrozu­
mieniu doniosłości, jaką lot okrężny przedstawia 
dla propagandy lotnictwa, urządziło na lotnisku 
trybuny dla publiczności, która zapewne tłumnie 
w nadchodzącą sobotę zjawi się na błoniach ra­
kowickich. Ceny biletów, które nabywać już mo­
żna w han di u p. Fiscbdia w Rynku gł„ wynoszą: 
za miejsce siedzące 10.900 mk,, stojące 5uG0 mk. 
Dla ułatwienia publiczności przejazdu z miasta na 
lotnisko kursować będą w dniu lotu od godz. 7 ‘30 
lano począwszy, automobile z pod Barbakanu przy 
bramie Florjanskiej.

NIEUPRAWNIONE ŻĄDANIA PODWYŻEK 
CZYNSZCW. Do Stowarzyszenia lokatorów w 
Krakowie wpływają w ostatnich dniach liczne za­
żalenia członków na nieuprawnione żądanie pod­
wyżek czynszów ze strony właściciel: realności. 
Znaczna część właścicieli domów, powołując się 
na dewaluację, żąda stuprocentowej podwyżki 
czynszu. Dopóki Sejm nie uchwali nowej ustawy 
mieszkaniowej, wszelkie tego rodzaju żądania nie 
są uprawnione. Lokatorzy, od których w laściciełe 
nie chcą przyjmować czynszów w dawnej wyso­
kości, winni czynsze składać na rzecz właścicieli 
domów w depozycie sądowym (gmach wojewódz­
twa).

POKĄSANI PRZEZ PSA WŚCIEKŁEGO. Wy­
padki pokąsania przez psy wściekle mnożą się z 
dnia na dzień. Stacja pogotowia ratunkowego w 
Krakowie zanotowała znowu wczoraj aż 5 wy 
padków pokąsania przez wściekłego psa. Ofiarą 
padło troje dzieci w wieku od 8—14 la t i dwoje 
Starszych osób. Wszystkich pokąsanych oddano 
do zakładu prof. Bujwida.

KONFISKATA 5ACHARYNY. Organa policyj­
ne przytrzymały Szaję Fajla , przy k tó rjm  znale­
ziono 4 kg. sacharyny. Cały zapas sacharyny skon­
fiskowano.

WŁAMANIE. Do sklepu spółdzielni harcerskiej 
przy ul. Brackiej włamano się onegdaj i skradzio­
no przybory sportowe wartości kilku miljonow 
marek.

KRADZIEŻ. Do policji doniósł Feliks Zamoj­
ski z Bieńczyc, że skradziono mu z wozu stojące­
go na Maiym Rynku, maszynę do szycia, wartości 
G miljonów mk.

Z kra5u i zs świata
WWJAZD MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO DO 

LUBLINA. Z W arszawy telelcfcnują nam: Dziś 
rano marszałek PiLudski wyjechał na kilkodnio­
wy pobyt do Lublina, skąd 3 bm. udaje się na 
zjazd legjouistow do Lwowa. Marszalek rilsudski 
udał się w podróż w ubraniu cywilnem; mimo tego 
incognito wszyscy poznali marszałka i oficerowie 
oddawali mu honory a funkcjonarjusze kolejowi 
i publiczność ze czcią odkrywali głowy. Marszałek 
przybył na dworzec na kilka minut przed odja­
zdem pociągu i zajął wraz z towarzyszami podró­
ży zwykły przedział I klasy, do którego kilka pań, 
obecnvch na dworcu, rzuciło wiązanki kwiatów.

SENATOROWIE AMERYK. Z WIZYTĄ U 
MARSZ. PIŁSUDSKIEGO. VvT dniu wczorajszym, 
jak z W arszawy donoszą, senatorowie amerykań­
scy, którzy zatrzymali .śię w Polsce, udali się do 
Sulejówka celem złożenia wizyty maiszalkowi 1 il- 
sudskiemu.

WYJAZD SFNATORoW AMERYKAŃSKICH.
Bawiący w Warszawie senatorowie amerykańscy 
wyjechali wczoraj wieczorem do Moskwy.

WYCIECZKA DZIENNIKARZY POLSKICH 
NA KRESY ZACHODNIE bawiła wczoraj w 
Czarnkowie. Na granicy powiatu wycieczkę powi­
tał starosta Ewert, w Czarnkowie władze i oby­
watele podejmowali wycieczkę objadem. Wieczo­
rem udała się wycieczka na parowcu Notecią do 
Bzowa do państwa Moszczyńskich. Dziś bawi wy­
cieczka we Wieluniu.

NOWY TEATR W POZNANIU. W najbliższym 
czasie otwarty będzie w Poznaniu nowy teatr im. 
Heleny Modrzejewskiej. Teatr mieścić sic będ/.ie 
w sali domu akademickiego. Kierownictwo lite ­
rackie obejmuje p. Stanisław/ M tykowski. Nowe 
przedsiębiorstwo teatralno finansowane jest przez 
konsorcjum, na którego czele stoi dyrektor pol­
skiego Banku handlorwego w Poznaniu, dr Hąuta.

REGATY WIOŚLARSKIE. Donoszą z Bydgo­
szczy: Organizowane przez polski Związek towa­
rzystw wioślarskich wszechpolskie regaty wioślar­
skie odbędą^jsię w tym roku w niedzielę dnia 5 
bm. Do zawodów staje przeszło siedemdziesiąt ło­
dzi z 400 wioślarzami. Punktem kulminacyjnym 
zawodów będzie bieg o mistrzostwo Polski i o 
srebrny puhar Sokola krakowskiego na czwórkach 
wyścigowych. Na regaty przyjeżdżają: minister
oświaty Gląbiński, minister przemysłu i handlu Ku­
charski. Niewykluczone jest, iż przybędzie tal.żo 
pi e zy dent W o jcie ch o wsk i.

ECHO POŻARU POCZTY W LUBLINIE. Dla 
zbadania przyczyny wynikłego na poczcie w Lu­
blinie wielkiego pożaru oraz dla określenia po­
niesionych strat, oraz przedsięwzięcia odpowied­
nich zarządzeń, celem zapobieżenia podobnemu 
pożarowi na przyszłość, ministerstwo poczt wyde­
legowało umyślną komL-ją, k tóra dzisiaj udaje się 
<io Lublina.

NASTĘPCA ARCYBISKUPA LWOWSKIEGO. 
„Gftieta Lwowska" donosi: Według informacyj z 
W arszawy, Ojciec św. zatwierdził jako następcę 
arcybiskupa we Lwowie biskupa-sufraguna po- 
tirańskiego ks. Łukomskiego.

BRAK ŻYWNOŚCI w  GDAŃSKU. W skutek 
niesłychanego spadku marki nif-mieckioj Gdańsk 
zmuatł się w nader ciężkiej ty iuacji aprowftacyj- 
aej. Sprowadzanie żywności 4 zagranicy wobec ni­
skiego kursu marki niemieckiej wogóle nie weto- 
d ti w rachubę. Drobniejsze skiepj wyspizeciały 
sryoj* tor#wy i obecnie o** mańft jw tów H , » hut.

Piątek, 3 sierpnia 1923

townicy nie kwapią się do sprzedawania detajli- 
stom mniejszej partji. D/ięki temu stanowi rze­
czy gromadzą się tłumy ludności przed sklepami 
mzędu żywmościowego. Już od godz. 7 wieczorem 
przychodzą ludzie nawet z krzesełkami, aby cze­
kać do następnego dnia na zakup żywności.

PODWYŻSZENIE OPŁAT W GDAŃSKU. Z 
Gdańska donoszą: Z dniem 1 sierpnia br. ceny na 
kole jach podmiejskich w Gdańsku zostały podwyż­
szone o 200%. Na innych Rujach kolejowych ta ­
ryfy osobowe dla I i II klasy zostały podwyższone 
o 300%, dla III i IV klasy o 250% .

Nadto również od 1 sierpnia została podwyż 
szona w Gdańsku oplata portowa, opłaty za że­
glugę, opłaty za podnoszenie mostu w porcie itp

STRAJK Z BRAKU ZIEMNIAKÓW Z Gelsen­
kirchen donoszą: Kilka tysięcy robotników w ko­
palniach nie stawiło się do pracy. Rada załogo 
wa zakomunikowała dyrekcjom kopalu, że powo­
dem zaprzestania p n u y  jest katastrofalny brak 
ziemniaków.

STAN ZDROWIA PREZYDENTA HARDINGA.
Telegram z San Francisco donosi pod datą 31 
lipca: Opublikowany dzisiaj w południe biuletyn 
o stanie zdrowia prezydenta Hardinga donosi, że 
stan Hardinga pogorszył się. Zachodzi możliwość 
komplikacyj ze strony płuc.

‘i  '*

ZMARLI.
— Dr Julian I T a n d e l s m a n ,  znany zaszczyt­

nie ginekolog, zmarł 23 lipca w Warszawie w 75 
roku życia.

DALSZE CEGIEŁKI WAWELSKIE ufundowali 
5346 Pamięci Edwarda Szancera, zast. dyr. ref 
Twa wzaj. ubezp. w Krakowie — dyrekcja, utzęd- 
nicy i urzędniczki.; 5347 Kolo nauczycielskie, nau­
czycieli szkół wyższych w Chodziey (Wielkopol- 
ska);'»5348 Wobec tragicznego zgonu Stanisława 
Kowalskiego — szwagrowie z Warszawy; 5349 
Dr Bronisław i W ikiorja z Jax a  Małachowskich 
Strzemię Taszyccy z Poznania i 5350 Feiiks i Ju- 
!rja Cienciara Chicago, Ameryka.

SKŁADKI. W administracji „Nowej Reformy** 
złożyli: Zbyszek I Hania Dąbrowscy na koionje 
wakacyjne kwotę 77.771 mk., zebraną na loterii 
fantowej w Mszanie Dolnej.

TEA TR Y  K RA K O W SK IE.
OPERA I 0 DER ETKA. Bezsprzecznie najpię­

kniejsza z oper Verdiego, pełna bogactwa melo- 
dj „Traviata“, zawsze tak owacyjnie witana i go­
rąco oklaskiwana, graną będzie dziś we czwartek, 
2 bm. o 7:43 w . w  doborou ej obsadzie. Spodziewać 
się należy, że i tym razem sala wypełnioną będzie 
po brzegi. Zapowiedziane na soootę 4 bm. i ponie­
działek 6 bm. wy; tępy Adama Didura wzbudziły 
nadzwyczajne zainteresowanie, pokup biletów 
ogromny.

Z TEATRU „BAGATELA". Dzisiaj otw arty zo­
staje letni sezon w „Bagateli*'. Repertuar wypełnią 
występy całego szeregu wybitnych artystów tea­
trów warszawskich, na czele których widnieją tu; 
kie nazvi-Tska, jak: pp. Hanki Ordonówny, Piotra- 
kiewicz, Bodo, Latajncr-Lawirókiego, Metaxiana, 
Znicza i kapelmistrza Wieldera. Największe zacie­
kawienie budzi występ pp. Ordonówny i Bodo w 
duecie śpiewno-taneeznym pióra Willy pt. „Co 
Warszawa śpiewa". W piątek i dni następnycl 
powtórzenie premjcry.

REPERTU A RY :
TEAT1I IM. SŁOWACKIEGO

Czwartek, 2 bm.: ..Dardamdle rogacz".
Piątek, 3 bm.: ..Dardamelle rogacz".
Sobota, 4 bm.: „Daruamelle rogacz".

TEA TR OPERA 1 O PER ETK A -
Czwartek, 2 bm.: „Trayiata".

TFATR „BAGATELA".
Czwartek, 2 sierpnia: „Co Warszawa śpiewa i tań­

czy".
Piątek, 3 bm.: „Co Warszawa śpiewa i tańczy". 
SoiL a, 4 bm.: „Co Warszawa śpiewa i tańczy". 
Niedziela, 6 bm.: „Co Warszawa śpiewa i tańczy".

iatofti iitoi. ar!ystvna» i M t
— ELIZA ORZESZKOW'A: Nowele i szkice. 

Ostatnie nowele. lYarszawa. Nakład Gebethner? 
i Wolffa.

Ostatnie echa z za grobu, ostatnie klejnot; 
z niewyczerpanego skarbca twórczości znakomitej 
autorki. Skrzętna ręka wydawców wydobyła je 
z zapomnienia, aby dopełnić spuścizny, która jest 
i pozostanie ozdobą naszej powieściowej literatu­
ry. Większość zawartych tu utworów nosi na so­
bie charakter dawniejszej maniery impressyjno- 
realistycznej, właściwej autorce „Nad Niemnem", 
niektóre zaś są tak  świeże, jakby stworzone pod 
wpływem dzisiejszego ekspressjonizmu. Międz; 
nowelami znajdują się. trzy szkice literackie, po­
święcone Kochanowskiemu, Słowackiemu i Kra­
sińskiemu. Świadczą one, że zdrowy i wrażliwy 
umysł Orzeszkowej był nietylko twórczy, ale 
i krytyczny, a erudycja literacka, godna wielkie­
go indywidualizmu.

Tematy nowel są bardzo różnorodne. Do najcel­
niejszych zaliczyć można te, które fantazja Orzesz­
kowej wysnuła z pracowitych studjów o staroży­
tności rzymskiej, jakim się autorka z takiem zami­
łował iem poświęcała, — oraz te, które brała 
wprost z otaczającego ją życia, ukochanego przez 
nią ludu białoruskiego, albo jak w noweli „Fani 
Dudkowa" z życia zwierząt. Umiłowanie całego 
żyjącego świata polskiej wsi, polskich pól, lasów 
i sadów, stanowiło jeden z przepięknych rysów 
charakteru tej, k tó ia  umiała wnikać z głębszem 
zrozumieniem i życzliwością w tajnie instynktu 
zwierząt. wp.

— PIOTR BENOIT: Słone jezioro. Powieść. 
Przekład M. Z. Wańkiewiczowej. W arszawa. Wy 
dawnictwo „Tgnis".

Jest to jedna z gluśniejszyeh powieści autora 
„Atlantydy". W postaci bohaterki powieści An- 
nabel przedstawił autor typ zupełnie odmienny 
od złowieszczej Antinei w „Atlantydzie". Kobieta 
młoda, piękna a bezwolna, wpada w sieci, zasta­
wione przez przewrotnego Mornowa. Autor z wła­
ściwą sobie siłą prowadzi wątek zajmującego opo­
wiadania, w którem kulminacyjnym punktem jest 
rozwiązanie, apoteozujące tajemniczą grozę prze­
znaczenia. Tłem powieści jest bujny,, swobodny 
lot autora po krainie fantazji, stanowiącej władz- 
liro romantyczne „Królewny Awantury"

— SAMOUCZEK DLA JĘZYKA MIĘDZYNA 
RODOWEGO „ESPERANTO" Nakiłdcm  drukarni 
dl* handlu i przemysłu w Bydgosz*»y, ukazał się 
w Wwciłm wydaniu pcpularny „Samouczek" ję­
zyka międzynurodowr-go .E tpcran to" w układzie 
ptof. I/łopoldi K rootubcrga. Podręcznik ten gwa-
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rantuje nauczenie się tego pomocniczego języka j rżenie now ych e ta tó w  i przesunięcia w iększej 
,w 10 lekciacli hcz pomocy nauczyciela. Minister- ilości pracow ników  panstw ow ych z k a łeg o rją  
fftwo poczt i telegrafów poleciło ten samouczek I niższych do w yższych uchylił obecny krzyw -
okólnikiem z roku 1332 do rozpowszechnienia 
ttśród tunkcjonarjuszy poczty. Cena egzemplarza 
fieOU marek.

v W kraju „Premessi Sposi“ .
(Korespondencja „N. Reformy**).

Lecco w czerwcu 1923.
Setna rocznica sławnego romansu Manzonbego 

„I promessi sposi“, połączona z półwiekową roez- 
Dicą jego śmierci, obchodzona uroczyście w ca­
łych Włoszech, odbiła się najsilniejszem echem 
w tym uroczym zakątku, który jest zarazem i ro- 
izinnem gniazdem poety i kolebką jego arcydzie­
ła. Książka, którą i myśmy czytali z rozkoszą 
w młodości naszej, a o której nic podobno nie wie 
młodszo pokolenie, dla Włochów cenna i ukocha­
na przez wszystkie warstwy, począwszy od sma­
koszów literatury i wysokich dostojników Kościo­
ła, aż do wieśniaków i dzieci, da się porównać 
w swym wpływie chyba z Tryłogją Sienkiewicza 
u nas.

Jak  u nas podobno woźnica pokazywał podróż­
nemu miejsce skad „Pan Kmicic pierwszy raz 
wieżę Jasnogórską zobaczy 1“ — tak tu, w Lccco, 
w itają nas na każdym kroku postacie „Narzeczo­
ny ck“. —•' Oto donn-k Lucji, o który sprzeczają 
się dwie wioski, Acquale i Ulate, — oto zbójeckie 
gniazdo don Podryga. W tym kiasztorku snuje 
się jeszcze białobrody cień F ra Christufura i plac 
zwie się jego imieniem. Dalej idziemy ulicą Ber- 
gamo. Tasama wspaniała panorama, którą tak 
żywo opisuje Manzoni, roztacza się przed nami. 
Wioseczki, nie zmienione chyba od wieków, śmie­
ją się do nas rozkwieconemu ogródkami, a tafla 
jeziora błyszczy jak djament w oprawie ciemnych 
skał. Wspaniale sylwetki Dolomitów rysują się 
na tle nieba. Najcharakterystyczniejszy to zębaty 
Rezzagone. O kilka kroków od wybrzeża jeziora, 
w śiodku maleńkiego miasteczka, pomnik poety. 
Biedzi w krześle zadumany starzec i patrzy im 
swój najmilszy „kraj lat dziecinnych1*, skąd wy­
szedł młodzieńcem rozżalony, bo przez spekulacje 
ludzi niesumiennych, pozbawiony rodzinnego do­
mu, który musiał sprzedać w roku 1818. Odtąd 
już noga jego nie stąpiła w Lecco.

— Cóżbym tam robił? — płakali tym. — mówił 
starzec.

Ale ziemia rodzinna zawdzięcza mu nieśmiertel­
ność. Przez pryzmat tęsknoty widziane, strony 
owe, w których znał każde drzewo i kamyk, od­
bijają się jak w zwierciadle, w romansie epopei 
i dzięki temu książka, wyrosła z gruntu rodzinne­
go, została do dziś żywą, stwierdzając zasadę, że 
„im więcej pbarz jest narodowym, tem łatwiej 
stanie się światowym11.

Na frontonie pałacu czytamy dziś następujący 
napis:

Aleksander Manzoni
w tej wilii aż do roku 1818 

czerpał natchnienie do swych Hymnów i pieśni 
do powieści o „Narzeczonych1* 

gdzie miejsca, obyczaje i dzieje nasze 
i siebio samego unieśmiertelnił.

W maju b. r. uroczyste obchody, na które zje­
chał następca tronu i różni dygnitarze, ożywdy 
miasteczko. Były uroczyste nabożeństwa, koro­
wody kostjumowe, konferencje i t. p. Do dziś 
sale odczytowe rozbrzmiewają imieniem Manzo­
ni' !go a nawet księża, z uwagi na wysoce moral­
ny umysł jego twórczości, biorą ją za tem at 
swych konferencyj. Stary wieszcz wyszedł za 
obręb sporów literackich i chylą wszyscy przed 
nim głowy, iako przed jednym z wielkich budo­
wniczych narodu. K Bielańska.

dzący  s tan  rzeczy, oraz d rugą  rezolucję kom isji’ 
w zyw ającą rząd , by  w najrychlejszym  czaąie 
w ydał rozporządzenie w ykonaw cze cio nstawTy 
o cyw ilnej służbie z dn ia  17 lu tego  1922 roku. 
W reszcie p rzy jęto  rezolucję posła D ziducba, by 
rząd  podw yższyt w ym iar dziennej rac ji żyw no­
ściowej w w ojsku od sierżan ta  do szeregow ca, 
oraz rezolucję posła  R ećlera, ab y  w szystkim  
pracow nikom  kolejow ym , k tó rych  ustaw a o u- 
posażeniu nie obejm uje, podw yższyć zarobki w 
m iarę -wzrostu drożyzny, na  podstaw ie uchw ały 
R ady  ministrowa

Fo przerw ie, po nrzem ów ieniu spraw ozdaw cy 
Chełm ońskiego, odesłano do kom isji ustaw ę o 
uposażeniu sędziów i p rokuratorów , ponieważ 
stoi ona w  zw iązku ze zm ianam i, poczynionem i 
w ustawię* o uposażeniu u staw y  o em erytach.

Fo załatw ieniu  szeregu rezolucyj, m inister 
skarbu , L inde, w ygłosił swoje expose. .

(Z powodu braku miejsca (expose ministra 
skarbu podamy w następnym numerze „N. Re­
formy**. Przyp. red.).

O statnim  punktem  porządku dziennego było 
spraw ozdanie komisji budżetow ej o prowizo­
rium budżetowem n trzeci kwartał.

R eferen t Rcmocki stw ierdził z ubolewaniem , 
że s tan  prowizorjum trwa dalej. Przejście do 
noim alnego budżetu  jest obowiązkiem, w yni­
kającym z konstytucji. W ykonanie  tego obo­
w iązku po raz pierw szy m a wielką doniosłość, 
d la tego  najw iększy  nacisk należy położyć na 
celowe a oszczędne zestawienie preliminarza.

Po przem ów ieniu posia  Rom ockiego, dalszą 
rozpraw ę n ad  prow izorjum  budżetow em  tlro 
czoiio do ju tra .

Poseł D ębski (PSL) uzasadniał nagłość wmio- 
sku w szystkich  prawdo klubów  w sprawie Ja­
worzyny. Od czasu uchw ały  Sejmu z 23 kw ie­
tnia. w zyw ającej rząd  do uzyskania  w n a jk ró t­
szym  czasie decyzji w  spraw ie Jaw o rzy n y , d e ­
cyzji, p rzyznającej Polsce Jaw orzynę  w imię 
spraw iedliw ości i słuszności, zaszły nowe fakty. 
R ad a  am basadorów  w brew stanow isku  swenni 
z listopada 1922 ro k u  postanow iła zasięgnąć 
©pinji Lig naroduw w sprawie Jaworzyny. 
Jest to co najmniej dalsza zwłoka, a ponadto 
jest kwestjonowaniem kompetencji komisji de 
lim itacyinej i może się srać początkiem przesu­
wania tej sprawy do coraz to nowych instan- 
cyj. K luby w noszą:

1) Aby w spraw ie Jaw o rzy n y  rząd postępo­
w ał w m yśl uchwały sejmowej z dnia 23 kw ie­
tnia.

2) A by do czasu rozstrzygnięcia spraw y J a ­
w orzyny w ycofał z komisji delimitacyjnej sw o­
ich przedstawicieli.

3) A by obroną nszego stanow iska w  te j spra 
w ie przed L igą narodów  p o p arta  by ła  .oświetle­
niem całokształtu spraw na Śląsku Cieszyń- 
sk!m, Orawie i Sp;szu.

N agłość przyjęto jednom yśln ie, a  wniosek 
przekazano kom isji spraw  zagranicznych.

N a tom  przerw ano obrady. N astępne posie­
dzenie ju tro  o godzinie 12 w południe.

Trzecie czytanie p ro jek tu  odbędzie się ju tro  
o godzinie 10.

PODKOMIS JA LOTNICZA.
Warszawa, 1 sierpnia. (PAT). N a ostatn iem  

posiedzeniu sejm owej kom isji -wojskowej p o s ta ­
nowiono u tw orzyć specjalną podkomisję lotni­
czą dla objęcia ca łok sz ta łtu  lo tn ictw a w R ze­
czypospolitej zarów no cyw ilnego, jak  w ojsko­
w ego. Dziś odbyło się posiedzenie te j podko­
m isji celem ułożenia program u p rac  i dokona 
nia w yborów . Prezesem  w ybrany  został poseł 
Z ałuska, w iceprezesem  poseł Dubiej, sek re ta ­
rzem poseł M alinowski.

2 Selmy
Warszawa, 1 sierpnia. (Tel. wł.). Dzisiejsze 

posiedzenie Sejm u rozpoczęło się podz znakiem  
pytania. Dwie spraw y absorbow ały  posłów, 
m ianowicie stanowisko Chadecji w sprawie upo­
sażenia urzędników, oraz niepewność sytuacji 
p. Lindego. F rzed  posiedzeniem  Sejm u odbyły 
się n a ra d y  przedstaw iciel' klubów  w iększości z 
rep rezen tan tam i rządu , k tó rzy  oświadczyli, żo 
rząd gotów jest ustawę o uposażeniu funkcjo- 
narjuszów państwowych i wojskowych zmody­
fikować w  ten sposóh, aby  podnieść staw ki dla 
n iek tó rych  k a teg o ry j urzędników . J a k  było do 
przew idzenia. C hadecja poszła na  ten  kom pro­
mis i poparła  w  ten  sposób zm odyfikow aną u- 
staw ę, k tó rą  w reszcie w trzeciem  czytaniu przy­
ję to . N atom iast spadła z porządku dziennego 
ustawa o uposażeniu sędziów i prokuratorów, 
ze względu n a  konieczność przeprow adzenia 
tychsam ych zmian, co w ustaw ie poprzedniej.

Jeszcze przed sam em  rozpoczęciem  posiedze­
n ia  Sejm u rozeszła się pogłoska, że m inister 
L inde, mimo w.szyfeiko, nie w ygłosi expose i żc 
dym isja jego je s t już p rzy ję ta . P ogłoska ta 
okazała się jednak przedwczesną, gdyż p. Lin 
de ku ogólnem u zdziwieniu zdecydo-wał się w y ­
głosić expose. I  istofnie pod koniec posiedze­
nia pojaw ił się na  trybunie m inister skarbu, k tó ­
ry, jak  m ówią posłow ie lew icy, w ygłosił sw oją 
mowę pogrzebową.

W przem ów ieniu swojem m inister L inde po­
w tórzy ł p rogram , w ygłoszony przed n ieda­
w nym  czasom w  kom isji skarbow ej, zapow ia­
dając  przedew szystkiem  utworzenie banku emi­
syjnego, opartego  o w pływ y z podatk u  m a ją t­
kow ego (głosy na  lew icy: n a  p ap ierach ). Poza 
terą  p. L inde m ówił o oszczędności, stabilizacji 
maT i, konieczności now ej emisji itp . Całe prze­
m ówienie m in istra  L indego, k tó re  trw ało  za le­
dwie ok o j  m inut, m e wywarło głębszego  
wrażenia.

Po posiedzeniu Sejm u w kołach  lew icow ych 
mówiono, że dym isja m in istra  L indego została 
w strzym ana, a n a  w ygłoszenie expose zgodził 
się jedynie na  prośbę prem jera , aby nie wyw o- 
ływ ać przesilenia na stanowisku ministra skar­
bu aż do czasu wyszukania kandydata na to 
stnowisko. Dzisiaj już -wymieniają w  kuloaracli 
uporczyw ie nazw isko p. m in istra  Kucharskiego, 
jako  przyszłego m inistra  skarbu.

W arszawa, 1 sierpnia. (Tek w ł.). N a dzisiej- 
szem posiedzeniu Sejm u po dyskusji przy jęto  
w  trzeciem  czy tan iu  ustaw ę o uposażeniu u- 
rzędników .

N astępnie  p rzy ję to  rezolucję kom isji, wzy- 
w jącą  rząd , by przeprow adził rew izję d o ty ch ­
czasowego zaszeregow ania funkcjonarjuszów  
państw ow ych w  ka teg o rjach  p łac  i przez stw o-

KONWEMT SENIORÓW.
W arszaw a, 1 sieiynia. (PAT) M arszałek Scj 

m u R a ta j zw ołał dziś posiedzenie konw entu  se­
niorów. N a w stępie m arszałek zawiadom ił, że z 
polecenia lek a rzy  będzie m usiał udać się na od­
poczynek letn i. N astępnie przystąp iono  do oma­
w iania dalszych p rac  Sejmu. M arszałek w y ra­
ził p rzekonanie, że podatek  m ajątkow y u d a  się 
załatw ić w ciągu dwóch posiedzeń (sobota i 
w torek), tak że  w  ciągu dwóch dni będzie za­
łatw ione prowizorjum budżetowe. Pos. ks. Lu­
tosław ski nastaw ał, ab y  załatwieni© u s taw y  o 
podatku  m ajątkow ym  nastąp iło  już w  sobotę.

Pos. M ączynski poparł w niosek pos. L uto­
sław skiego i ośw iadczył się za tem , by  w  ra ­
zie jrotrzeby Sejm  pracow ał n ad  tym  projektem  
nawet w nocy.

Pos, M oraczewski zaproponow ał, by  ze wzgłę 
(tu nai zjazd legjonow y nie odbyw ać posiedze­
n ia  w poniedziałek.

Pos. R udziński żądał, by w 'so b o tę  posiedze­
nia n ie zwoływano.

Po dyskusji postanow iono, b y  Sejm obrado­
wał codziennie Ćk> niedzieli, z p rzerw ą w  po­
niedziałek  i ze wznow ieniem  w e wtorek.

Następni© zastanauia.no się nad  tem , k :cdy 
Sejm zw ołać po załatw ien iu  u staw y  o podatku  
m ajątkow ym  przez Senat.

M arszałek zaproponow ał, by  to  uczynić w  
połowie września.

Pois. M oraczewski postaw ił w niosek, b y  Sejm 
p rzystąp ił do te j dyskusji natychm iast po 
przyjęciu ustaw y przez Senat.

Pos. C hądzyński by ł zdania, żo należy poro­
zumieć sio w tej spraw ie z senatem .

U chwalono, b y  do załatw ienia poda tk u  m a­
jątkow ego i prow izorjum  budżetow ego, po  za­
łatw ieniu  icli przez Senat, zw ołać n a  dwa; dni 
posłodzenie Sejm u w  .picrw-szyjch dniach w rze­
śnia; poczcm  w pracach  Sejmu nastąp i w aka­
cyjna przerw a do połow y października.

ZMIANY OSOBISTE W ARMJI.
Wobec różnych wiadomości o zmianach osobi­

stych w wojsku, ministerstwo spraw wojskowych 
komunikuje, że odpowiadają rzeczywistości tylko 
następująco zmiany.

1) pułk. int. Lifwinowicz Aleksander, szef dcp. 
VII int. M S. Wojsk., otrzymał G-tygodniowy ur­
lop wypoczynkowy — a  jenerałowi brygady, Hu- 
biszcic, powierzono kierownictwo tego departa­
mentu, pozostawiając go na stanowisku szefa dep. 
X spraw poborowych M. S. W.;*

2) pułk. KK. dr Górecki Roman, zastępca szefa 
wojsk, kontr, jcner. otrzymał 3 -miesięczny urlop 
kuracyjny i na czas jego nieobecności obowiązki 
jego powierzono szefowi oduziaiu kontroli wyko­
nania budżetu pułk. K. K. Szubertowi Edwar­
dowi;

3) szefem wydziału wywiadowczego w oddziale 
II sztabu jcneralnego, zamianowany został major 
sztabu jen. Picczonka Eugcrijusz w miejsce ppłk. 
sztabu men. Śeierzyńskiego Mieczysława, który od­
szedł do 81 pj). na stanowisko zastępcy dowódcy 
pułku.

4) szefom wydziału I  org. pers,-w dep. IX spra­
wiedliwości M. S. W. został zamianowany pułk. 
K. S. dr Armiński Ger. w miejsce płk. K. S. dr Si­
korskiego Bronisława, który został zamianowany 
sędzią w Najwyżsym sądzie wojskowym;

5) szef oddziału II sztabu jen. ppułk. p. d. sztabu 
jen. Matuszewski Ignacy został przydzielony do 
rezerwy oficerów sztabowych przy DOKI. a sze­
fem togo oddziału został zamianowany pułk. p. d. 
sztabu jen. Bajer Michał;

6 ) zastępcą szefa oddziału JI sztabu jen, major 
sztabu jen. Stamirowski Kazimierz otrzymał 
2-miesięczny urlop kuracyjny;

7) zastępca komendanta miasta W arszawy pułk. 
dr Zarzycki Ferdynand został zamianowany za­
stępcą komendanta doświadczalnego centrum wy­
szkolenia armji w Rembertowie;

Reszta podawanych zmian nie odpowiada rze­
czywistości.

PREMJER WITOS ZABIEGA O WZGLĘDY 
GRUPY POSŁA MATAKIEWICZ A.

Warszawa, 1 sierpnia. (PAT). Z in ic ja tyw y 
p rem jera  W itosa odbyła się w czoraj w prezy- 
djum  R ad y  m inistrów  konferencja  z przed sta ­
wicielam i k lubu  katolicko-1 udowego (grupa p. 
M atakiew icza), celem omówienia postulatów  
1: łub u, od k tó rych  spełnienia zależy ścisłe współ 
działanie tego klubu z w iększością rządową. 
•Co do tych  postu latów , prem jer W itos zajął 
stanow isko życzliwe, zastrzegając sobie odpo­
wiedź n a  propozycje k lubu  w  najbliższym  cza­
sie, po porozum ieniu się z przedstaw icielam i 
klubów  w iększości rządow ej Przedstaw iciele 
k łubu  katolicko-łudow ego zwrócili uw agę p re ­
m jera  W itosa na opłakane stosunki w urzędzie 
wymiaru podatków, n a  nielegalny -wykup w a­
lu t zagranicznych, n a  rabunkow ą gospodarkę 
w  lasach, oraz, że przyrzeczonej podw yżki pen- 
sy j duchow nych w  bardzo w id u  pow iatach  nie 
w ykonano. P rem jer W itos ośw iadczył, że po­
czyni w tym kierunku odpowiednie kroki. —  
K w esty j ty  cli nie załatw iono dotychczas, bo 
jogo rząd  zbyt n iedaw no objął w ładzę.

PREZYDENT M. POZNANIA O OCHRONIE LO­
KATORÓW.

Póznań, 31 lipca.
W wywiadzie na tem at: „Miasta i ochrona loka­

torów1*, prezydent miasta, P.atajski, oświadczył, 
żo uważa ustawę ochrony lokatorów za szkodliwą 
dla poczucia praworządności i zabójczą dla 
miast. Właściciele nieruchomości, pozbawieni do­
chodów, zaniedbują remont, wskutek c; ^ o  domy 
liwzczeją. Ustawa o ochronie lokatorów pozbawia 
miasta dochodów z własnych nieruchomości. Do­
chody te stały się tak minimalne, żc przestają od­
grywać rolę w budżetach miejskich. Podobnież 
miasta pozbawione zostały dochodów z podatku 
mieszkaniowego. Miąsto Poznań zaniechało wo- 
góle ściągania podatku mieszkaniowego, gdyż 
przy obecnej y g o  wysokości koszta ściągnięcia 
podatku przewyższyły dochód.

Lokatorzy, jakkolwiek nie płacą komornego za 
lokale, ponoszą jednak znaczno ciężary w innej 
iormic, a więc opłacać muszą podatki konsum- 
cyjue^ podatki obrotowe od towaru i t. d. Podat­
ki te obciążają najszersze warstwy mieszkańców, 
nnasta jednak pozbawione normalnych dochodów, 
muszą stosować owe podatki, aby uniknąć ban­
kructwa. Dalej mieszkańcy opłacają znacznie 
zwiększone świadczenia, a to dlatego, że instala­
cje wodociągowe i kanalizacyjne, nie utrzymywa­
ne w należy tym stanie, funkcjonują wadliwie. — 
Wedle _ przybliżonych obliczeń, wartość wody, 
''B yw ającej bezcelowo w Poznaniu, dochodzi do 
miljarda marek miesięcznie i suma ta  rozkłada 
się na mieszkańców pod poslacią opłat za świad­
czenia.

Prezydent, Ratajski jest zdania, że zmiany 
w ustawie o ochronie lokatorów winny być trak­
towane łącznie z rozszerzeniem ustawy o odbu­
dowie miast. Umożliwiłoby to poprawę obecnych 
stosunków mieszkaniowych, a  ponadto rozwiąza­
łoby kwestję bezrobocia w miastach.

NOWA REPUBLIKA SOWIECKA.
Moskwa, 1 sierpnia. (AW). „Wcik** i rada k o ­

m isarzy ludow ych dekretem  z dn ia  25 lipca 
postanow iły  p rzekształcić  komunę karelską na 
autonomiczną karelską socjalistyczno-sowiec- 
ką republikę, w chodzącą jako całość federacyj­
na w  skład R. S. F. S. R. N ow a republika po- 

Hiąćtać będzie autonom iczne kom isarja ty  spraw  
w ew nętrznych, spraw iedliw ości, ośw iaty , zdro­
w ia, ro lnictw a, finansów , p racy  i sow iet gospo­
darczy , k tó re  będą odpow iedzialne jednak  
przed sow narkom em  i W eikiem  R. S. F . S. R. 
Jozyk  rosy jski i fiński są  rów no upraw nione.

ZAJŚCIE PRZED PARLAMENTEM  
LONDYŃSKIM.

Londyn, 1 sierpnia. (FAT). P rzed  gm achem  
parlam entu  m iało m iejsce następu jące  zajście:

T rzech w ykluczonych na k ilka posiedzeń po­
słów  do Izby gm in, członków partji p racy  Mag- 
cłon, S tephen i I le a try , usiłow ali dostać  się do 
sali posiedzeń bez pozw olenia speakera , tym  
czasem  przed gm achem  parlam entu  i W hite- 
halłu zebrały  się tłum y, k tó rym  dostępu  broni­
ła policja konna. Niebawem  zajechał przed 
gm ach parlam entu  czw arty  z w ykluczonych 
posłdir, B uehanal. A uto  z posłem  Buchananem  
zostało  otoczone^przez policję konną, posłom 
oznajm iono stantfwczo, że do parlam entu  nie 
będą dopuszczeni. W ów czas przedstaw iciele 
labour p a r ty  założyli p ro test, nie próbowali 
jednakże przedzierać śię przez kordon policji. 
To w ygłoszeniu przez posła M agdona przemó- 
w iena do zebranych tłum ów , posłowie wspom 
niani odjechali.

TERCJA WITA POKÓJ.
Paryż, 1 sierpnia. (FAT). JIavas donosi z A n­

gory: Mustafa Kemal pasza w ydał do arm ji na- 
stęj u jącą odezwę:

T ra k ta t pokojow y je s t podpisany. P o k o n a­
liśm y w ielkie trudności, naród  tu reck i bił się 
dzielnie na  pulach w alki i a rm ja  tu recka w ita  
obecnie z dum ą w schodzące słońce pokoju.

POWIĘKSZENIE ARMJI AMERYKAŃ­
SKIEJ.

Paryż, 1 sierpnia. (AW). „N euw  Y ork  ITe- 
rakr* donosi z W aszyngtonu , iż departam en t 
w ojny przygotował nowy projekt kredytów na 
powiększenie czynnego stanu armji amerykań­
skiej ze 130 tysięcy na 180.0C0

ARESZTOWANIE SZPIEGÓW NA GÓRNYM 
ŚLĄSKU.

Katowice, 1 sierpnia. (PAT). W  zw iązku 
z aresztow aniem  członków  „D eU schbundu1* w  
Ulewni, k tó re  m iało m iejsce przed k ilku  ty g o ­
dniam i został a resz tow any  następn ie  jeneral- 
n y  d y rek to r zakładów  m etalurgicznyrch w K ró­
lew skiej Hucie, B ernhard , w raz ze swoim po­
m ocnikiem . A resztow anych  zw olniono w ów czas 
za bardzo w ysoką kaucją .

Obecnie dow iadujem y się, żo rv te jsam ej spra 
w ie, to je s t pod zarzutem szpiegostwa, aresz to ­
w ano przed kilku dniam i naczelnego redakto­
ra „K attowitzer Zeitung**, Michnę, k tó ry , po 
odsiedzeniu trzech  dni w areszcie śledczym , zo­
s ta ł pozostaw iony n a  w olnej stopie. „K a tto w i­
tze r Z eitung1*, ja k  w iadom o, je s t organem  
„V olksbim du“ n a  G órnym  Śląsku. J a k  donio­
sły  o tem  gazety , pismo to  zostało  opanow ane 
przez grupę S tinnesa.

STRAJK W ZAGŁĘBIU RUHRY.
Berlin, 1 sinrp n ia . (PAT). J a k  donos' p rasa  

n iem iecka w O berhausen, w  obwodzie zagłębia 
R uhry  wybuch! strajk. S tra jk u jący  dom agają  
się jednorazow-ej zapom ogi.

Eerlin, 1 sierpnia. (PAT). Koło E ssen rozpo­
częły się s tra jk i o podłożu ekonom icznem .
SEJM BAW ARSKI PRZECIWKO ZMIANIE 

KONSTYTUCJI.
Menachjum, 1 sierpnia. (PAT). Sejm  baw ar­

ski odrzucił rządowy projekt zmiany konsty­
tucji.
STANOWISKO ANGLJI WOBEC ODPOWIE­

DZI FRANCJI I EELGJ1.
Londyn, 1 sierpnia. (PAT). N a posiedzeniu

UCHWALENIE PROJEKTU USTAW Y O PO­
DATKU MAJĄTKOWYM.   , . 1  . .. ,.....................

W arszawa, 1 sierpnia. (FAT). N a dzisiejszem  ■ R ad y  m inistrów  lo rd  C urzon zdał srpaw ozda- 
posiedzoniu sejm ow ej kom isji skarbow ej pod nie z odpow iedzi francuskiej i belgijskiej. Dziś 
przew odnictw em  posła  B yrk i p rzy ję to  A'n L i « rt + nlll 01*0 Ol Ck TA ł-s. Vr. I J-. n ^  ̂ . i  . . .  _

giem  czy tan iu  projekt ustaw v a  podatku ma­
jątkowym . -  Ł

Różne Bladnnoffl polityczne
POLSCY CZŁONKOWIE SĄDU ROZJEMCZE­

GO. „510111(01 Polaki11 donosi: Prezydent Rzeczy­
pospolitej zamianował dra Michała Rostworow­
skiego, Jana  Kucharzewskicgo i dra Zygmunta 
Cy bicliowskicgo na 6  la t członkami stałego sądu 
rozjemczego w Hadze.

MINISTER REFORM ROLNYCH, p. Osiecki, 
jak donoszą z Warszawy, objął urzędowanie 26 
lipca. Wyższych urzęduikowr przedstawił ministro­
wi dotychczasowy kierownik Głównego urzędu 
ziemskiego dyrektor Czałbcwskk Po powitaniu i 
zapoznaniu się z urzędnikami minister zwiedził 
bfura minister jalne i rozpoczął urzędowanie. Inte­
resantów minister rcfoim rolnych będzie przyjm o­
wał wc wtorki i piątki od godz. 12 do 1 , za unrze- 
dniem zgłoszeniem się u sekretarza osobistego.

NADZWYCZAJNY KOMISARZ DO ZWALCZA 
NIA DROŻYZNY p. Andrzej Bajda objął w dniu 
31 lipca urzędowanie.

Dział ekonomiczny
ROKOWANIA FINANSOWE POSŁA KORFAN­

TEGO.
„Prager Presse11 donosi z Wiednia, że konferen­

cje prezydenta „Union Banku11, p. Bozela z Kor­
fantym w Marjcnbadzie, wydały następujące re­
zultaty:

Prezydent „Union Banku1* (znany biljoncr i fi­
nansista auslrjacki), po krótkim pobycie w Wie­
dniu, uda się z końcem przyszłego tygodnia do 
Warszawy, gdzie na podstawie konferencji z p. 
Korfantym, przystąpi do zawarcia szeregu olbrzy­
mich transakcyj finansowych, dotyczących górno­
śląskiego przemysłu wągłowego i żelaznego.

„Union Bank* w najbliższy m czasie utworzy 
w Katowicach samodzielną filję, która będzie mia­
ła na celu finansowanie i kontrolowanie przedsię­
biorstw przemysłowych, a zwłaszcza kopalń wę- 
gla, co do których p. Bozela z p. Kofantym zawarł 
tuż przedwstępne umowy.

Ja k  wiadomo, „Union Bank** posiada już we 
Lwowie swoją filję. „Union Bank** powołał obec­
nie do życia towarzystwo akcyjne, którego więk­
szość akcyj przypadnie polskim finansistom pod 
kierownictwem p. Korfantego; ponadto p. Bozela 
po konferencjach z p. Korfantym powziął cały sze­
reg finansowych planów, po realizacji których 
spodziewa się polepszenia dostaw węglowych 
z Polski do Austrji.

Wagonów towarowych: z Niemiec 15 cystern, 
z Francji 150 cystern, z Ameryki 7505, w tem 529 
platform, reszta węglarki wysoko i nisko burtowe. 
Razem z zagranicy 7G70 wagonów towarowych 
Wagonów towarowych od firm krajowych 6375, 
czy ii ogółem z zagranicy i w kraju 14.045, a przyj­
mując wagon amerykański 30 tonowy na 2 je­
dnostki, ogólna liczba wagonów towarowych z za­
granicy i od firm krajowych wyniesie 21.550 je ­
dnostek.

* ODBUDOWA FABRYK TYTONIU. Dyrekcja 
monopolu tytoniowego przystąpiła do odbudowy 
szeregu spalonych i zdewastowanych rządowych 
fabryk tytoniu w Malopolsce. Miedzy innemi 
wkrótce uruchomiona będzie jedna z największych 
wytwórni papierosów i cygar w Monasierzyskach 
w jiuw. buczackim. Również korzystniej przedsta­
wia s.ę stan uprawy gatunków tytoniu krajowe­
go, który przed wojną przynosił znaczny dochód 
miejscowej ludności.

* YV SPRAWIE PRZETWORÓW ODURZAJĄ­
CYCH. Weszła w życie ustawa sejmowa, w spra­
wie substancyj i przetworów odurzających. We­
dług ustaw y — zabrania się wytwarzania, prze­
róbki, przywozu i wywozu, przechowywania, han­
dlu oraz wszelkiego wugóle obiegu opjum leczni­
czego, opjum do palenia, haszyszu, morfiny, kukai 
ny, heroiny, wszelkich ich soli i przetworów oraz 
tych pochodnych, które na podstawie badań nau­
kowych będą uznane za wywołujące szkodliwa 
skutki dla zdrowia.

W yjątki od zakazu powyższego dopuszczalne są 
jedynie dla celów leczniczych, naukowych i prze­
mysłowych za spccjalnem zezwoleniem minist-ia 
zdrowia puul. Wykonanie ustawy powderzono mi­
nistrowi zdrowia publ. i sprawiedliwości.

* PRODUKCJA W ZAGŁĘBIU EORYSLAWj 
SKIEil w  pierwszej połowie lipca b. r. wynosiła 
(daty odtłoezenia) 1348 cystern a 10.000 klg. ropy* , 
(w pierwszej połowie czewea 1393 cystern) z cze­
go przypada na kopalnie: w' Borysławiu 55110 cy­
stern, w Tustanowicach 579‘17 cystern, w Mrażui 
cy o09 cystern, w* Schodnicy 32 cysteru. Łapacz- 
ka, czynna na terytorjum  zagłębia, zebrała w tym 
czasie 18 i pól cysterny.

Przeciętna produkcja dzienna szybów we 
wszystkich gminach okręgu boryskwskiego w y 
nosiła w połowie zeszłego miesiąca 154.28 cyster­
ny; w szczególności zaś wynosiła produkcja dzien­
na w Borysławiu 47.5 cystern ,w Mraźnicy 28 cy- 
stem , w Tustanowicach 67, w Sehodniey 7.70 
w Uryezu 3.55, w Opace 0.50 cystern. („Petrol**)!

* DROŻYZNA W NIEMCZECH. Z dniem 28 lip- 
ca podwyższono ceny węgli o 30 procent, ceny to­
warów importowanych pudskoczyly o 60 procent, 
wytwarzanych zaś w kraju — 33 procent. Obecnie 
ogólny poziom cen żywności podniósł się 71.090 
razy w stosunku do cea przedwojennycn.

Wiadomości cdęłdcwe

gab inet zbiera się ponow nie, ab y  zająć  stano­
wisko ostateczne wobec odpowiedzi rządu fran­
cuskiego i belgijskiego, -

* ZMNIEJSZENIE SPEKULACJI WALUTO­
W EJ. W związku z nowemi zarządzeniami mini- 
s tia  skarbu, przewdduje się — jak z Warszawy 
donoszą — zmniejszenie spekulacji walutowej, 
gdyż posiadający specjalne koncesje komisjone- 
rzy dewizowi, nie mogą skupowaną od osób pry­
watnych walutą robić obrotów nie tylko miedzy 
sobą i w kantorach wymiany, ale nawet . na gieł­
dzie, natomiast muszą wszystko oddawać P. K. 
K. P., albo bankom dewizowymi.

* OGRANICZENIE RUCHU NA GIEŁDZIE PO­
ZNAŃSKIEJ. Skutkiem zwiększonych obrotów 
pieniężnych na giełdzie poznam kiej, rada giełdo 
wa postanowiła zamykać giełdę w środy i soboty, 
począwszy od dniu 1 sierpnia.

* TABOR KOLEJOWY P. K. P. Na mocy za­
wartych już i przewidzianych w budżecie na rok 
bieżący unfow, oczekiwać można następującego 
zwiększenia inwentarza kolejowego nowemi je 
dnostkami taboru:

Lokomotyw dla pociągów osobowych od firm 
niemieckich 35; dla pociągów towarowych od firm 
belgijskich 100, od firm niemieckich z Austrji 13, 
z Ameryki 25, od firm krajowych 45. Ogółem lo­
komotyw' 245.

Tabor wąskotorowy w roku bieżącym ma być 
uzupełniony lokomotywami silnego typu w licz­
bie Jo. 'J-

Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. Na rynku akcyj 
przemysłowych i handlowych w dalszym ciągu 
tendencja słabsza. Robiono przeważnie po kursie 
łagodnie obniżonym, także utrzymanym. Mocniej: 
Automotor, Rolniccy i Kapeluaze. Akcje bankowe 
bez zmiany, papiery procentowa bez obrotów.

C E D U Ł A  K U R S O W A
z dnia 1 sierpnia 1923.

Akcje barkowe:

Poi.. Bank przeuc 55000 
Bank Hipoteczny 75000
Bank Małopolski 85000
Z;em. Bank trscL 20000
Fow. Bank Kred. 18000
Bank Komercjalny 20000
Bank Kredytowy 250000
Bank zw. sp. zar. 450000

70000
300000

100000
30000
23000
30000

280fi00
000000

Transakcja
5Poco—OOooc

93ooo—95ooo 
23uoo—24ooo

Akcje Tow. handlowych:
Pol. Tow. bandS, 65060 75000
Impex 2000 3000
Phanna 120000 14M>00
Br. Rolniccy 30000 40000
Polski Glob '•'ly-J 7000 90C0
żegluga Polska 15000 22000

Akcje 1 o w. pizemyslowych:
/■'elcnie w.ski   ‘
Cegielski

74ooo—68ooó" 
2ooo—2?oo 

137ooo—132ooo 
340002-37000 

Sjoo—83oo 
2oooo—19oo<?

Parowozy 
Automotor 
Potęga i 
Lemiesz 
Trzebinia 
Górka (
Siersza 
Tepege 
Polska Nafta 
Pokucie
Oikos ; , •
Strug
Sęnd. koszyk, 
.łuszczę Trzebinia 
Krakus 
Chodorów 
( 'mielów 
Kleklr. Siersza 
Niemojowski 
Kapelusze myśl.

1300006 145UU00 l325ooo.-145oooo 
loOuOO 175000 I 60000—l52oor 
130000 130000 1 2ooof

5ooooi  40000 50000
1000000 12001/00 

i  800000
260000 280000 

1350000 1500000 1375ooo—145oooo
275ooo—205ooo

900000 1000660 
400000 450000
310000

60000
500000
60000
500u0

130000
80000

550000
80000
70000

500000 550000 
120000 350000
715000 
180000 
65000

850000
230000
80000

80000

92oooo—99oooc 
412ooo—432oo* 
12oooo—124ooo

70000—72ooo 
60000 

525oo0 
145ooo—125ooo 
800000—83oooo

75ooo—GScoo 
ex

65ooo—75oco60000
GIEŁDA WARSZAWSKA. (1 sierpnia). Dolaiy St, 

Zjcdn. 19S.000—193.C00, sprz. taż 194 00(3, luipne 
192.e00, dolary kanadyjskie 193.000, funty angielskie 
908.50O—S91.5Ć0, franki francuskie 11550.

Czeki: Belgja 9500—9250, sprzedaż 9340, kupno 
9160, Berlin e‘16.U— 0T6—OM7—095, Londen 909.000-
891.000, sprzedaż 900.000— 882.000, N o w y  York 198.0U0
103.000, sprzedaż '944300. kupno 192.000, Nowy York
drobne sprzedaż 193.500. kupno 191.500, 'Paryż' 11600 

sprzedaż 11375, kupno 11175, Praga 5850—
I-Piearin  U/iernn O.,,, ojoirnSzwajcaria 

Wiedeń 281-
355C0—34500, sprzeaaż 34850- 

sprzedaż 277—273, Włochy-275,

11275,
5710.
34150,
8650.

GIEŁDA PRASKA. (1 sierpnia). Amsterdam 13*43. 
Berlin —, Clirystjanja 554, Kopenhaga 615, Sztok­
holm 715, Zurych Gl4 Londyn 15f>"25, Nowy York 
34'25, marki niemieckie 0 '00, marki polskie 1*65. 
Rzym 201.

Odpowiedzialny redaktor: t
K O N O P I Ń S K I .

Nadesłane.
Artykuły w tym dziale nie dochodzą od Redakcji 

Specjalista chorób dzieci 
D r *  S .  S 1 A R G U U E S

pow rócił i ordj n u je  jak dawniej 
Librowszczyzua S. Telefon Nr 4120,

1778 1 4

KOBIETA
izraelitka, in t e ł ig a n fa a  k u p c o w a  7  m a ją t

Wagonów osobowych: z Austrji 10, pocztowych 1 ic m , zawiąże znajomość z mężczyzną, w ś re
i krajowych 225, ogółem 235. Obecnie już wagony duiw 
osobowe, nawet specjalne, nie będą zamawiane 
poza granicami kraju wobec wzmożenia się oro- 
dukcji krajowej, / T

wieku, ita je fc e tn ie j  L iip c fm , w eela
matrymonialnym. 1782 j

Zgłoszenia pod „ S z a ty n k a "  do Krakowskiego 
Hiara ogłuszę*'. Kraków. Dunajewskiego 9.
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Salon, an tyk  Biederm eier, m ahoń  
(ber p o k r y c ia \« d o  sprzedania. 

U lic a  R etoryka L . 5, I . piętro, od 
• d  godziny 10— 12 i od 4 — 6.

1776 2 2

Kapuję garderobę m ęską, u ży ­
w aną. P łacę  najw yższe  ceny. 

Z aw iadom ienia korespondentką Jub 
u łtn e . Schm aus, Kraków, Szeiona 22. 

1750 7 10

^ r i e r o w n i k  tartaku, sam odziei 
I w  ny, kaw aler, c ukończoncm i 
Btndjami leśnom i. k ilk u le tn ią  prak­
tyką , poszukuje odpow iedniej po­
sady w w iększym  p rzem yśle drzew ­
nym  od dnia 1 października 1096 r. 
lub 1 styczn ia  1924 i  Z głoszen ia  
pnd „K ierow nik1 do Binra ogłoszeń  
Jana R cpskiego, K raków, S zew sk a 5.

1756 3 3

Kam ienicę piętrow ą, n a  naj- 
lcpszem  m iejscu  (rynek) w  Sam ­

borze stojącą, składającą się z 5 po- 
m ieszk ań , 3 sklepów , z w olnem  po­
m ieszkan iem  frontowem , obszernem  
podwórzem , m agazyny, p iw nice itd. 
korzystn ie sprzedam . 1. Haberm ann, 
Sambor. R rnok L. 7. 1773 2 2

k o s i k u b s
D epartam ent VII. In te n le n ta ry  M S. Wojsk, ogłasza 

niniejsze® nieograniczony konkurs  ofertowy na dostawę 
większej ilości menażek, według opisów teclmicznvch Dep. 
V II  Int.

O te ity  w zapieczętowanych kopertach z napisem- 
„Oferta na dostawę menażek" należy składać w komisji 
mundurowej Departamentu VII. ln teudentury  M. S. Wojsk., 
Warszawa, ul. Nalewki L. 4 (pokój Nr 29) do dnia 20 go 
sierpnia b. r. do godziny 15-tej.

Późniejsze oferty rozpatrywane nie będą.
W  ofertach należy podać ilość menażek, maksymalną 

produkcję miesięczną, termin dostawy, cenę jednostkową 
i warnnki dostawy.

Opisy techniczne można otrzymać w wspomnianej ko­
misji mundurowej Dep. VII. Int., pokój Nr 29, względnie 
w szelostwie In tendentury  odnośnych Okr. Korp. 1779

P ią tek  3 sierpnia 1 9 2 3

£&*■

Lokal magaiyiiowy
w centrum miasta, składający 
się z dwóch ubikacyj, okra- 
towany, z eiektrycznem oświe­
tleniem, do wynajęcia od dnia 
1-go września b, r. Zgłoszenia 
pod „3aagazyn“ do Admini­
stracji .Nowej Refoimy".

W ypróbow ana przez Stacje ro ln icze  n ajlepsza  bajca.

„ U S P U L U N "
zabija i n iszczy w szelk ie szkodnik i n asion  zbóż, a p c lu d za  i przy­
sp iesza  proces k iełkow an'a . O ch ia n ia  przed w ym arzaniem  roślin  
i podnosi zbiory. W  uznaniu  w ażności stosow ania  U SPU L U N U  
w  naszcm  gospodarstw ie rolnem  zw olniona od c ła  przez m in ister­
stw o ro ln ictw a i dobr państw ow ych. —  D o nabycia we w szystk ich  
io w a r i s tw a ih  i Spółkach roln iczych , jaku też  n zastęp cy  n a  P olskę:
tlO zcf k a r*  a c h ,  L w tiw , u l. K o ś c i u s z k i  1 8

1735 3 6

MASZYNA DO PALENIA KAWY
wraz z motorem i transmisją, i?80 i  3
o k a z y j n i e  do sprzedania.

L. W IT T E L S , L W Ó W . U L . P A N IE Ń S K A  9

Nowość! . Nowość!

W acław Graiiiari3Ki

(humoreski) 
S trażn iczki cntńn. —  F u szer .  —  

Inn  u departament. —  Tajemnica 
letnie) nocy —  Przygoda sa 

mobójcg.

Cena zasadnicza 0.50. 

Tegoż autora.
Cen* zasadn,

Wojenny balonik . . 1.—
P i e k ł o .................................. 2.50
Rymy I proza , . . 1.50
Przesilenie . . . 1.—
Dwie nowele . . . .  0.50
Mnoż iik  —  nstalany przez Zw iązek  
księgarzy- wydawców w  W arstaw io.

Gebethner i Wolff, Kraków.

PRZEJEZDNYM
p o l e c a  s i ę

BUFET ŚNIADANKOWY
Z Y G M U N T A  N U Z IK O W S iO Z liO

1 4 1 4S Z E W S K A
C o d z ie n n ie  ś w i e ż e  w ę d l i n y  w i e j s k i e ,  s e r y  k r a j o w e  i  z a g r a n i c z n e ,  

ś l e d z i e ,  s a r d y n k i  i t .  d .  1713

C i e p ł e  I z i m n e  p r z e k ą s k i .  W it .a ,  m ió d  I w ó d k i  w ł a s n e g o  w y r o b u .

$

. 0 6 Ł 0 S Z E N E A
na wszystkie dworce kolejowe, 
od wszystkich pism krajowych i zagranicznych

2010przyjmuj o

Polskie Tow. księgarni feole|owyol

”  S . A .
K raków , n ile  a S zcze p a ń sk a  Ł. 9,

Oddziały: W arszawa —  Dwów —  Gdańsk — Wilno — Poznań

A Pierwsza krakowska wytwórnia
Przyborów pszczelniczych oraz wyrobów metalowych

W Ł A D Y S Ł A W  G A W O R
Kraków ul. św. Tom asza 2

M a r c i a  £ t a ; a

w Ę Ę : V : * /
O B R A B IA R K I jj

BO MFiTAŁl I DRZEWA 31    -----------
F a b r y k a ty  Z im m erm ann, H eincm aum  H  

E scher, Erfordia j f }

Tokarnie 1 —2 m P iły  taśm ow e  
W iertarki 1 3 — 1 6 mm P iły  cyrkularne  
Strugarki Heblarki
Frezarki F rezark i do drzew a
Prasy ekscentryczno Gatry 

NARZĘDZIA  
n a  s k ł a d z i e  w K r a k o w i e .

In L  B olesław  Lantlan
Podwale 5. Kraków Tel. 1026.

Adres te legr,: Benzm otor.

S S S S S f e K E S ^ a & S S E

J! fanto h
Bielskie materiały 

na ubrania i kostiumy
Kraków, ul. rowisie io, ll p.

138? 6 5

L e k t u r ę  p o w ie ś c io w a
broszury, 

iilsma krajowe i zagraniczne
p o l e c * :  os i

PoiiRle T ą  Księgarni Kolt jcay th ,Jucł*“
a, A. Kraków. Szczepańska 9. Tu. 3Sf>.

• 3 0 0 w Htakowft,«!. jspifiioflska £. 10

( c 1

wykonuje Druki zwyczajne, Druki 
j ozdobne I kolorowe, Książki: nau­

kowe szkolni e wszystkich działów 
wiedzy, do nabożeństwa, Poezye, 
Broszury, Odezwy, Wydawnictwa 
ludowe, Kalendarze. Roczniki, Cza­
sopisma, Tygodniki, Kosztorysy, 
Sprawozdania, Rachunki. Memo­
randa, Książki kupieckie; zwykłe 
I do kopiowania, Nagłówki listowe.

O  O  O

Koperty, Cenniki, Katalogi, Rejs- 
stra, Prospekty, Kwltaryusze, Ta- 
beie, Układy cyfrowe, Zaproszenia 
ślubne, Menu, Programy, Bilety 
wizytowe, Kart, I Listy żałobne, 
Adresy, Powinszowania, Karty ko­
respondencyjne, Karty noworoczne, 
Udziały akcyjne, Afisze, wszelkie 
druki dla Sądów, Urzędów gmin­
nych, parafialnych, Szkól I L p.

po cetiacft nader przysłanych, szybko i gustownie, najładniej­
szymi modernistycznymi Krojami pism, druKiem czarnym lub
tel Kolorowym.

Rządca U K. Górski.
Teiełon Jlr. 401,

A BRACIA BfiHLER i SKA k
Ty W. AKC. W WIEDNIU

PracG w sIa
ubiorów w ojskow ych i cyw iln ych

Wincentego Zmudy
byłego leg io n isty

w RtMe, sil. SU. Tornasza I. l i
w ykonuje d b  wojska polskiego  
m undury śc iślo  w ed ług  przepisu. 

4ó 8 8

BIURO OOizOSZEN
M A R  J A N A  I I U ^ C Z l t A

K r a k ó w ,  u l .  . l a g l o l i o i i s k ^  7  ( r ó g  u l i c y  S z e w s K i e j )  
| r z y j n i ó | c  o g ł o s z e n i a  ( i n s e r a t y )  do w szystk ich  g a zet  
w k n jn  i zagranicą. Sprzedaż i aDonam ent w szystk ich  dzienników , 

^ r z y o o r y  s z k o l n e  i k a n c e l a r y j n e .
K olek tora  loterji k lasow ej.

Biuro pośrednictw a knpna i sprzedaży. 5370 3 3

NAR7FDZIA PNEUMATYCZNE 
DO WSZELKICH CELÓW PRZEMYSŁOWYCH.
Świdry górnicze — spiralne, o k ią g łe ^ ju s te .  pełne, z gotowemi obsadami do 
wszystkich systemów młotków, z ostrzami i bez ostrzy. Sial świdrowa.

Zawsze na składzie 
u  jeneralnych przedstawicieli na cała Rzeczpospolitą polską:

li 'ż . J. S A R t f t  i S ka
BIURO TECHNICZNE i s s o

w W arszawie, Długa 50, tel. 115-35 i w Sosnowcu, W arszawska 6, m 6.

•  • • • •

Akcyjne
e

Ił

- •

*

przedtem

SokolniclHiWfśnie&Hlii
w Krahou/ie, ul, Dominikańska L. 3

Telefon Ni 1206

wykonywa wszeikie roboty elektro­
techniczne, posiada na składzie 
maszyny elektryczne z fabryk 
Browu Boveri oraz wszelkie ma- 

terja ły  elektro techniczne

Wyłączne przedstawicielstwo na 
Małopolskę zachodnią pierwszej 
wielkiej polskiej fabryki p rzewo 

dmków elektrycznych,
Spółki akc. „Kabel- 

« w Warszawie. f
•  818

\  1 
:  *

«
«
«

Bibijuteka T o w arzystw a Szkoły Ludowej
Kraków, ulica św. Anny L. 5, I. p. 

iest najlep ie j zao p atrzo n ą  i najtańszą

WYPOŻYCZALNIĄ KSIĄŻEK
W  K R A K O W «E .

Przeszło 2 0 .0 0 0  książek. Wielki wybór nowości
Działy: beletrystyczny, naukowy i dla dzieci, bogato

zaopatrzone. sor

Specjalność: lektura dia m łodzieży  szkolnej.

1

ROK ZAŁOŻENIA 1917. ROK ZA f OŻENI A  1917.

PRZEDSIcRIOftSTWO 
DLA OŚWIETLANIA ELEKTRYCZNEGO 

I PR2EN03ZEHIA SIŁY

C Z E S Ł A W  B M N D i lK Ł
T A H N G W , P L A C  K A Z IM IE R ? A  W .E L K JIE G O  L . 1

pasaż T ertila  —  T elefon  95 
podejm uje się w szelk ich  urządzeń w  zakres e lek tro tech n ik i w cho­
dzących. z prądu siln ego , jakoteż s^ b eg o , tak  w  m iejscu , jakoteż  

i na prow incji. t>l59 2  2
Skład w szelk ich  m aterjałów  elek tryczn ych  i technicznych . 
W łasne w arsztaty  reperacyjne motorów i dynam o-m aszyn.

■S

ł f l I E  W Ó S N i K  T U R Y S T Y C Z N Y  I ' ®  K R A K O W I E
P olsk ie biura podróży. Biura kup^.a i sprzedaży.
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Biura ogłoszeń.

O g ło s z e n ia  prasow e 
i r e k l a m y  kolejowe

przy Im aj o

„RUCH" S .1 A.
Kraków, ul. Szczepańska 9. 

Telefon Nr 369.

; „ U c E C iw o ść “ B iarok n p n aisp rze  
| dąży kam ienic, realności, folwarków  

sprzedaje i przj im aje do kupna. 
! P odw ale ó, obok poczty.

eraar3>EatarjiS20( 3iEO*sa<Ł assotssot

K s i ę g a r n ń .

KSIĘGARNIA 
I SPRZEDAŻ GAZET

J „ R U C H “  S .  A .

‘ KRAKÓW, SZC ZE PAŃSKA 9 
T E L E F O N  N r 369.

(raw caer-a iG stcs »ic23EO *)'vs>a3s«

Eina.

i E 5 n o  „Opieka*11 nl Z ielona 17. 
C zysty  zysk  dla in w alid ów  w ojen­
nych . P rzed staw ien ia  codziennie od 
godz. 5 -tej, w  św ię ta  od 3-ciej.

e »isp,EZ3iea<szj«jBr-^(az3łrcsiKo»H23i

Zakłady fotograficzne.

Zakład fotograficzny ..Erna"
niica Starow iślna (plac W ielopole), 
p rzystanek  tram w aju  3 i 6, w yko­
nuje fotoyrafje na leg itym acje, 
paszporty i w szelk ie  zdjęcia toto- 

graficzuo w  5 ciu  m inutach .

Składy
fortepianów.

N  a j w i q k  s  z y 
w  Małopolsee

skitii f c R e p i t i n ć »

\mm S ila iiil
% Szewska 9,1. p.
wyłączne zastępstwo 
firm światowej sta wy 

jak:

Bechstem
Bliitnner
Bósendorfer
E lir b a r

F ó r s t e r

Seiler
Schweighofer
Stuinweg
Quaudt

ar. fie

t=J '-T. 
P ® er ■'° M

Wawel i muzea.
Zamek królew ski na W aw elu  zw iedza'1 można od godziny  

9 do zmroku. V  stęp do Zam ku 1000 mjip. (Zarząd Zam ku królew skiego
tel 1 2 6 2 ). O r o h y  u r ó ł - łw s h i e ,  g r ó b  M i c k i e w i c z a  i  s k a r b i e c
W katedrze na Wawtffu zwicdźai'. m ożna w  dn ie pow szednio o go- 
dzim o 10, w  n ied z ie lę  : św ię ta  po ń aoożeń stw ach . Groby zasłużo­
nych w krypcie na Skałce, grób Skargi w k ościele  św. Piotra, 
oraz skarbiec K. P. Marji zwiedza*: m ożna w chw ilach  wolnych  
c i  nabożeństw , za zgłoszen iem  sic do zak rystii. Muzeum llarobowe, 
Sukiennico, te l. 168, o tw arte Jest podzięnnie od godz.- 10-— 2. za opłatą  
2000 mkp. od osoby; zbiorowu w ycieczki otrzym ują zniżki w  kancelarji 
Muzeum w Sukiennicach. Mnzeum im. Eryka hr. Czapskiego, 
ul. Woiska 10, wraz z łńpidarjum , o tw arte z. w yjątk iem  wtorków  
i  p iątków  codziennie od godz. l t f — 2, za opłatą  1000  mkp. od osoby. 
Z niżki jak  poprzednio. Dom i muzeum Jana Maiejłti, TU F lo ijań- 
ska 41, d zie ła  i zbiory m istrza, otw arte codziennie od 10— 9, za opłatą 
300 mkp. od osoby. Z niżk. jak  poprzednio. Barbekan czyli t. zw. 
Rondel bramy FiorjańsUej, nabytek aroh .tektun- z końca XV 
i XVI w ., w lecio otw arty przez ca(y_ dzień, w m iesiącach  zim ow ych  
za zgłoszen iem  się  w  kancelarji (najm niej 5 osóP) za op łatą  1000 mkp. 
od 06oby. Z niżki jak  poprzednio. Wieża Marjacka w  lec ie  otw arta  
codziennie od godz. 10- -12 , w  m iesiącach  zim ow ych za zgłoszen iem  się  
w kasie m nzealn ci w Suatennicach . Opłata 1000 mkp. o t  osoby. Z niżki 
jak poprzednio. Muzeum Czartoryskich, ul. P ijarska 6, otw arte dla 
iw iedzających  vo w torki i |  żątld .od godz. 9 — 1 w południu, o ile  w te 
•ini ute przypadną św ięta . M iejskie Muzeum przemysłowe, ulica  
Sm oleńsk P, te l. 1339, o tw arte uu 1 0 —1. Muzeum etnograficzne, 
na W aw olu  otw arte codziennie. W stęp  w  n ied zie le , w torki i czw artki 
50 mkp v in n e dni 100 m kp. Wystawa Towarzystwa sztuk 
D lę k n y c h ,  p l. Szczepański 1, te l. 8, otw arta codzienn a od g, 1 0 —4. 
W stęp 5000 m kp. Wystaiva przemysłu polskiego Ligi pumocy 
przem ysłowej ul. S traszew sk iego 28 w sttD  w olny od 9 — 1 1 od 3— 6.

Władze?
Województwo, nl. B asztow a L. 26. tel, 1141; godz. przyjęć: 

w ojewoda od 11 — 1, podz. urzęd.: od 8— 3, d a  stron od 10— 3. Sta­
rostwo krakowskie, nl. Starow iślna L 13, te l. 3554; god zin y  przy­
jęć: starosta od 11— 1 godz. u rzęd .. od 8— 3, dla stron od 1 0 — 1. 
Magistrat, plar W W . Św iętych L .*3, te l. 46; godz. przyjęć w prezy- 
djam  m iasta: od 12— 2 z w yjątk iem  n ied zie l i św ią t; godziny  urzędowe 
od 8—2 . Dyrekcja U U  państwowych, plac i lu te jk ł L. 12, t lo fon  
2458; god zin y  przyjęć: prezes dyrekcji od 11— 1, goZz. nrręd.: od 8 — 3 
z w yjątk iem  n ied zie l i św iąt. Dyrekcja policji, ul. K rupnicza Ł, 34, 
te le fm  458; godziny urzędow e: od 8—3. Izba skarbowe (w ładza skar- 
bowa II in sta n cji na w ojew ództw o krakow sL iel ul. l lo lc ló w  1. 2, II p., 
te lttou  Nr 225. Frozes Izby przyjmnjo strony codzionm e od godz. 12— 1 
z w yjątk iem  n ied ziel i św ią t;  w  biurach godziny dla stron od 1 1 — 1.

Wedy lecznicze.

r ;  c i s r u
sprow adzaną drogą w e d ę  k a r l s -  
b ^ d y -k ą  zastępuje w  zupełności, 

w ed łu g  orzeczeń lekarskich

w o d a  m i n e r a l n a

^ t i l i l f
z rządowo-nprawn. tabryki

H. lssj?ja i
w Krakowie, ul. śiv. Gertrudy 4.

Tańsza przeszło o rołow el 
a w skuteczi c i c  równa 

rodzimej.
Do nabycia w aptekach, drogoerjach  

t. d.

sz3is/3»a23łEr>i£z:aaECVŁNS3PrEZj4s^3r

Sanatorj*.

lahiady naukowe.

i i
MM®,ul. Grodzka sy

j (godz. przyjęć: cd l l—2).'

T. W tsuow., Urzędnicy 
i nauczycie,e tiki) przygoło 
wują się  szybko i dokładnie 
do mntury i egzam inu z 6 klas 
(na cenzus) za pomocą iekcyj 
pisemnych, oez potrzejy opu­
szczania stałego zam ieszkania
rnfoim acjo i prosnekty bezpłatnie. 

Na odpow iedź znaczki.

i EO<SZ3lSZD<EZ3tŁaiaEZ3»EZ3lÊ lteZ3<Ez: ,

Wózki.

Oku wie.
SUGO WEINMA1W  

K r a k ó w , u l. S ta r o u  iś ln a G
poleca w  w ielk im  wyborze b ieliznę  
m ęik ą  i  o b u w i e  luksusow e. 

Ceny um iarkow ane.

i Mład a ra t iW a j  

Sra ^EZ V F“
KraSnw, iii. Szujsiciego li, le«t. IZSj.
Wodolecznictwo, kąpiele kwa- 
soweglowe, elektryczne, lampa 

kwarcowa —  djeta. 
Choioby ul;ładu nerwowego 

żołądka i kiszek, serca, 
cukrzyca i reumatyzm.

W ózki d z ie c ię c e
w łasnego wyrobu, soHdnie w y k o ra ce  
sprzedaje hurtow nio i częściow o:
Slusarii.a W. uołębiow skiego

K raków, ul św  T om asza 17.

Anta, ro w ery
wózki dziecięce, sportowe

hurtow nie i d eta iliczn io  poleca:

T a p a f n i B ^ b d n s J s
Kraków, ui. Grzegórzecka 30. 
Składy przy ul. św. Jana 26.

O B U W I E
po bardro przystępnych cenach  

poleca znana solidua firma: 
G1ZEŁA GRAND 

K r a k ó w , u i .  S t a r o w i ś l n a  ł .  6 .
-TaissałsaiusriłEz^asajFOłszraEOrECY

Magazyiiy mód.
M a g u z y u  m u t l  

HELENY PO PIEL
Kraków, ulica F loriańska L. 1 
pc ca kapelusze dam skie i w szelk ie  
dodatki oraz przyjm uje roboty 

i  prze-óDki.

r .jia j,sa (cr> $c5*a it23 iao i'iz jiec ji4 sjf

Ple bis. 

MEBLE
syp ia ln ie, jadaln ie, saloniki, krzesła, 

fotele  i t, p.

Hcaigwachs i Langer, Kraków, Sienna 3.
SŁj4lCZ3lCZ4yCSieh3 j»IC33>tji»az>fiŁJ4S!0<

WPISY
NA KURS V HANULUWE

roczne (oddziały: żeń sk ie  i m ęskie  
i 4 -m iesięczne popoł. i wieczorna 
w szkole ,. Hermes" Jana Pilcha  
w Krakowie, nl. K l o r j a ń s k a  3!) 
przyjm uje się  codziennie w godzi, 

uach od id — 12 i od 3 —5.

Poleca pierwszorzędne instrum enta

„ S f tn g l O r i s t o s i *
l innj^ch lirm  po fabrycznych cenach

n a j s t a r s z y  i  n a j b o g a c i e j  z a o p a t r z o n y  s k ł a d  f o s ^ t e p i a n f i i w

i o r t e p i a n  y  Z y s i m n n *  n a s i .  p i a n i n a
K r a k ó w r o k  zał.'138G u l .  ś w .  o .

Fachowa, solidna obsługa, 
gwarancja. — Korzystne

— 10-letnid 
w arunk i —

wyroby pierwszorzędnej jakości 
i wykonania, hurtow nie  i częściowo 

poleca:
STAinSŁAWA. WAŁSOiWiNSKlEGO
jMBT daw niej K nziinierz W alk ow iń sk i

BRAKÓW - ZWiilRZYfilEC — ULItA LELEWELA L. 11.

U w a g a :  z  liriną tego sainegj u;i- 
zwisku i sklepem nie mam nic wspól­
nego — a znajduję sie, jedynie pod 
po\vyż.szym adresem.

W Drukarni Literackiej w Krakowie, ui. Jagiellońska L. 10 Rządca unikam i L. K. Gcr&kL


